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Skandal w sądownictwie polskiem.
ODPRĘŻENIE W  STOSUNKACH POl SKO- 

NIFMIFCKICH.
ueaewa. 2. listopada. (Pat) Prasa szw aj­

carska podkreśla dodatnie w rażenie, jakie w  
Europie i w Stanach Z jedn oczonych  w y w o ła ­
ła zrocb-oiUi z ducha konferencji locarneńskiej 
decyz ja  rządu polskiego w  spraw ie w strzym a 
nia wydalania optantów  niem ieckich. O dprężę 
nie w  stosunkach polsko-niem ieckich będzie 
m iało —  zdaniem prasy szw ajcarskiej —  do­
niosłe znaczenie, zw łaszcza  w  dziedzinie go­
spodarczej D em arche posła  angielskiego i am 
basądora francuskiego u ministra Skrzyńskie­
go kom entow ane jest tu jako ob iaw  utrw alo­
nego w  L ocarno pem ego porozum ienia gabi­
netów  polskiego, angielskiego i francuskitgo.

DL DŻET POLSKI W  OŚWIETLENIU AN­
G IE L S K IM .

L ondyn. 1. listopada. (Pat) „Finanziel T i­
m es" om aw iając budżet polski pisze, ze dzięki 
ograniczeniom  w w o zo w y m , lepszym  u ro lz a - 
jcm  i znalezieniu n ow ych  ryn k ów  zbytu, bi­
lans polski stał się w  ostatnim miesiącu czy n ­
nym . Skarb posiada duże zasoby  i m oże dopo 
m óc ży c ia  gospodarczem u. Ze w szystk ich  
państw europejskich Polska ma najmniejsze 
zadłużenie na głost ę ludności. W p ły w y  za u- 
b ieg łych  9 m iesięcy  są zadow alające, R ów n o 
w a gę  utrzym ano dzięki m itsięcznym  budże­
tom, um ożliw iającym  stosow anie oszczędn o­
ści.

KLĘSKA HISZPANÓW W M4ROKKO.
W ‘edeń 21 listopada. (Pat) „N eue Fr. 

P resse“  donosi: Na froncie hiszpańskim w  
kraju R iffów  słych ać b y ło  dnia 1. listopada 
strza ły  armatnie i karabinow e. M iasto Eigir 
zosta ło  przez Hiszpanów7 znow u opuszczone. 
Straty H iszpanów  w w alce  o  Eigir w yn oszą  
4 tys. 500 poległych , rannych i zaginionych. 
P raw ą  ręką Abd-el-Krim a Jest kap1 tan gw ar­
dii Clems, k tóry  przed w ojną zdezerterow ał 
z Legii cudzoziem skiej i ożenił się z Kabylką. 
!J -s t  on znany pod nazw a Hadżi Ail

W ALKA PILOTA Z OBLAKANCEM.
Praga. 2. listopada. (Pat) P od czas  lotu na 

czech osłow a ck ie j linji lotniczej z K oszy c  do 
B ratislaw y rzucił się pasażer na pilota i po­
czą ł go  dusić. W szystk o  w sk a zyw a ło  na to, 
że pasażer Dopadł w  szał. P ilot Hrazdil w yk a  
zał dużo zim nej krw ł i kierując jedną ręką a- 
paratem, drugą bronił się przed szaleńcem . 
W reszcie  udało mu się ch w y c ić  szaleńca pod 
gardło i w' łen sposób u bezw ładn iw szy go, pi-

Ku uczczeniu  pam ięci poległych  żołn ierzy pułku londyńskiej artylerji odsłon ięto  
w dniu 19 października w Londynie pom nik w ojenny, na którego cok o le  ustawiona 
je ai arrrata dużego ka lbru , zaś na ścianach boczn ych  u m ieszczone są płaskorzeźby, 
w yobrażające najw ażniejsze ep izody z  walk artyleryjskich.

lot w y lądow ał z wrysoko.ści 2u00 m etrów , pu­
czem  oddał szaleńca w  ręce  żandarmerii, k tó­
ra umieściła go  w  zakładzie dla obłąkanych.

N O W Y KRÓL PERSKI.
Wiedeń. 2. listopada. (Pat) „Sonn. fu Mon 

tagszeitung" donosi z Teheranu, ż c  Izba per­
ska proklam ow ała d otych czasow ego  prezesa 
ministrów Rizę Haua królem  perskim, k tóry  
przyjął koronę, zw oła ł natychmiast radę k o ­
ronną i w y d a ł dekret amnestji dla w szystk ich  
w ięźn iów  politycznych.

Wiedeń. 2. listopada, (Pat) W ed łu g  w iado 
m ości, które tu nadeszły, iniał szach perski, 
który, jak donoszą, został zdetron izow any 
przez parlament, z  początkiem  listopada w r ó ­

cić  do kraju. Udał się nawet do M arsylii, aby 
w siąść na okręt, zaniechał jednak sw ego pla­
nu w ob ec  zam ieszek w  Persji i w róc ił do P a­
ryża, gdzie dotąd pozostaje.

SOOli ŻOŁNIERZY TURECKICH NA GRANI­
CY IRAKU.

Londyn. 2. listopada. (Pat) W edług donie­
sień dzisiejszej prasy, F oreignc O ffice o trzy ­
m ało pouiną w iadom ość, ź c  Turcja przesieki 
transport 5000 w ojska z Syrji na granicę Ira­
ku. W o b e c  tej w iadom ości Foreignc Office 
zg łosiło  protest u rządu francuskiego z p ow o ­
du przepuszczenia w ojsk  tureckich z Syni.

Olbrzymi pomnik wojenny 
w Anglji.
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Rilsw bicama dla FslsW.
Zasaaniczy yozdźwfclf. —  BraK przygotowania do Locarno. —  Zgodność 

w ocenie między prawicą a lewicą. —  S.raty p ols Sie w Locerno.
Dyskusja,- która toczy ła  się w  komisji 

sejm ow ej dla spraw  zagrań, ma temat a- 
kordu w  Locarno, w ykazała, i e  nasi posło - 
wie dokładnie zdają sobie sprawę z realnej 
w artości tej konferencji dla Polski. Raz je­
szcze zaznaczam y, iż trudno nie uznać, że 
fakt dopuszczenia Polski można uważać 
v,-końcu za pewien sukces, że  rola ministra 
Skrzyńskiego w  samem L ocarno była  bardzo 
ciężka, niemniej jednak chodzi tu o pewien 

rozdźwięk między tem, co się w opinję 
polityczna w P olsce wmawia, a co de facto 

w Locarno °siągnięto, 
względnie, ściślej m ów iąc, stracono. Jest to 
bardzo dobrze, że nasi posłow ie, i to z lew i­
cy  i z praw icy, tak jasno ujęli bilans akordu skrajnej praw icy, 
dla Polski. Co irrnego jest oczyw iście  sprawa 
podpisania czy  nie podpisania tej timo-wy a 
co  innego k rytycznego jej oświetlenia.

Można pominąć m ow ę p. N iedziałkow ­
skiego, jako że jego dość m łodzieńcze je ­
szcze w y w o d y  stoją na poziom ic w yw odów ' 
finansow o - kartoflanych p. Barlickiego. Ale 
to, co mówili pp, Rodziński („W yzw o len ie ") 
i p. Strouski (Cli. n a r ) zasługuje na baczną 
uwagę.

B ardzo słusznie zaznaczy! poseł Rudziń­
ski —■ na co już kilkakrotnie na tem  miejscu 
zw racaliśm y uwagę

że L ocarno nas n e  zask oczy ło , 
wisiało bow iem  nad nami 10 m iesięcy.

„C o  się robiło w  tym  cza sie?  iP. minister 
w  tym  czasie w yjechał dó Ameryki. W ia d o ­
m o mi teiź, że

wiele bardzo ważnych spraw trzymał 
pud suknem, 

naw et gabinet nie b y ł należycie poinform o­
wany o  wielu rzeczach.

Bardzo dow cipnie ocenił poseł Rudziński 
punkt widzenia p. Skrzyńskiego, zaznacza­
jąc, iż „p. minister srtci przecież na stanow i -

paktem o  nieagresji, le cz  odw rotnie - uznaje 
w ojnę za legalny środek uochodZeuu  praw  
strony,, a jeśli idzie o  stosunki polsko niem iec­
kie, jest — jak trafnie rzecz  tę scharakteryzo­
w a ć  poseł Stroński — „zaproszeniem  cło tań­
ca". Ponieśliśm y w ięc jedną stratę, dlatego, 
że  przedtem  nienaruszalność granic w schod­
nich i zachodnich Niem iec by ła  traktowana 
bez najmniejszej różnicy, teraz w prow adzo 
no różnicę. -  —

Ale ponieśliśm y i drugą stratę, zdaniem 
obn m ów ców , straty, którą już też  na tem 
m iejscu sygnalizow aliśm y Nasz dotychczaso 
w y  praw id łow y sojusz z Francją, połączą fy 
z  konw encją w ojsk ow ą  — jak zaznaczył pos. 
Stroński — Został ogran iczony i uzależniony 

| (jakeśmy pisali „zah aczon y"). P om oc Francji
sku, że nie trzeba się zagłębiać w  praw ną |~ Jak trafnie pow iedział poseł Rudziński — 
stronę tych paktów, lecz w czn w ać się w ich dla nas d oryeh eza sb y ia op a ira  na swobodint# 
ducha". — loeenie Francji i Polski, teraz jest uzależniona

M iędzy tem . c o -  m ów i! przedstaw iciel od  decyzji Ligi.
skrajnej lew icy  a tem, c o  w y w od ził po.se? ze 

istnieje zupełna zgodność.
Tak się przedstawiają zatean „zy sk i"  Lo­

carno dla Polski. Nie o  to w  rym w ypadku
Zgodni są ob y ów a j m ów cy , że akord loca.r- chodzi, żeśm y te straty ponieśli, ale o  to, iż 
neńsk1 me jest dla P olsk1 zapewnieniem  po nasz minister spraw  zagraniczny cli chce w 
koju, lecz ~  Was w m ów ić, że  L ocarno p izedstaw fa dla nas

zarzewiem wojny. pvw ażne plusy. .
Układ polsko - niemiecki nie jest bow iem  • * ----------

Lisi z tm m m l ^Krainy. ;
Za kal^am jampolskiej konferencji polsko-sowieckiej.

Kijówy w  październiku.
W iele rozpisyw ała się sow iecka  prasa 

rosyjska, białoruska i ukraińska o  b łogosła ­
w ionych  skutkach, jakie w yp ływ a ją  dia P o l­
ski z powodm zwołania Konferencji połsKo -

sow ieckiej w Jtizupolu w  sprawie likwidacji 
zajść pogranicznych. T ym czasem , o  i te mi 
w iadom o, g łów n y  punkt tej konferencji, fi. w y  
miana porw anyph żołn ierzy polskich i poli­
cjantów  i zatrzym anych polskich obyw ateli

15
SVEN ELVESTAD.

powieść deteziyw n a
P rze łoży ł 

ADAM  STO D O R.

(Ciąg dalszy).

— Lepiej, panie konsulu, znam .ią lepiej. 
.Czy by ! pan u W alentyny ? —  zapytał nagle.

—  Tak, odpow iedział konsul, — przy - 
fe5j wam  od niej. 1 o straszna kobieta.

—  Jest mądra istota, —  odpow iedział de­
tektyw’ pow ażnie, —  i jest potężna. C zy  bę­
dzie pan tak dobrym , op ow iedzieć Kit o tych 
odw iedzinach.

Konsul opow iedział, co  p rzeży ł u dpają- 
ka“ . W końcu zaczął detek tyw ow i opow iadać 
o kradzieży, i Asbjórn 1‘ rag dow iedział się 
o sprawie kasety stalowej.

—  Nie m ogę pojąć, •—  rzeki konsul, —  juk 
m ógł złodziej dostać się do zaw artości kase­
ty. M ożna ją o tw orzy ć  jedynie p rzy  pom ocy  
liter. A nikt nie zna słow a potrzebnego do 
otw arcia.

—  Ó w  ktoś musiał to słow o  znać równie 
iobrze.

—  A leż to niem ożliw e. Nie zdradziłem  
siow a nikomu.

—  Nawet bratu.
—  Tak, nawet jemu nie pow iedziałem .

—  C zy  s łow o  b y ło  łatw e, że złodziej 
m ógł je  bez truciu odgadnąć?

—  Nie, w ca le  nie. B y ło  to...
Krag uczynił ruch w zbraniający ręką.
■—  Nie m ów  pan! —  zaw oła ł.
—  Co, nie mam p ow ied z ie ć?  Naw et panu. 

D la czego?
—  C hcę je sam znaleźć. Jeśli znajdę 

s łow o , znajdę w ted y , zdaje się, rówmież z ło ­
dzieja.

—  C zy  nabrał pan już przekonania eo  do 
ca łe j sp ra w y ?

—  Tak.
—  1 to! O dnoszę napraw dę w rażenie, że 

zajmuje się pan nią od dłuższego czasu.
—  Przyglądam  r&ię W alentynie już od 

m iesiąca przeszło, —  rzekł. — Piękna kobieta 
gra wybitną rule tu w  m ieście, ale dotąd w y ­
myka się wnszelkiin dochodzeniom .

-— DlaczdFTT ią pan p od e jrzy w a ?
—  Jest ona bezw ątpienia niebezpieczną 

przestępczynią, -— rzeki Asbjórn Krag p ow a ­
żnie, —  m ogę się za łożyć, że ma na sumieniu 
w iele spraw, unikających św iatła dziennego. 
D otąd jednak nie udało się w paść na ich ślad. 
Światu ukazuje ona tarcze bez najmniejszej 
plamy ł udało się jej dotąd, w ysm yk n ąć się 
nam cało.

—  P rzypuszcza  pan, że osoba jej p ozo ­
staje w  styczności z kradzieżą i ze śmiercią 
m ego brata.

—  Bezwątpienia. O tem jestem  przeko­
nany. Ale. gcly kradzież popełniono, W alen ty ­
na byia  n siebie.

—  A w ięc kradzież popełnił k tóryś z jej 
p rzy ja c ió ł?

—  R ozum ie się sam o przez sie.
—  Jak jednakże pow iązać to w szystko 

razem ? —  zapytał Falkenberg beziadnie.
—  W yobrażan i sobie, że brat pański uj­

rzał podczas faktu kradzieży złodzieja, czy  
złodzieju P oznał g o ; A jasnem mu było , ze to 
■wszystko jest dziełem  W alentyny i zrozpa­
czon y  tem i ezem ś innem jeszcze , c ze g o  jesz­
cze  nie w iem y, popełnił sam obójstw o.

—  Tak, tak musiało być, —  rzekł konsul, 
jakby do siebie, —  tak m usiało być. C zy  sądzi 
pan, że brat m ój przypuszczał, iż coś  podob ­
nego się stanic?

—  Nie, pew n y jestem , że  nic o tern nie 
w iedział. Razem  z rotm istrzem  tow a rzyszy ł 
W alentynie dorożką od horelu aż do jej mie­
szkania. Rotm istrz u ’ysiadł po drodze. Od do­
mu W alen tyn y  pojechał pański brat prosto do 
siebie, do pańskiej wilM W  czasie tej jazdy' 
by ł yv stosunkow ’0 dobrym  hum orze i ga w ę­
dził nawet z fiakrem. W ych w a la ł piękną po­
godę i wspom inał, że ch cia łby  w y jech ać. 
„C hciałbym  nam alow ać duży o b ra z" —  
rzekł. —  obraz p t.: Lato'. —  M oże go jutro 
zacznę. —  O dy do domu dojechał, skinął do­
rożkarzow i przyjaźnie ghrwą i poszed ł spo­
kojnie do domu. B ył tak zm ęczony, ż c  z iew ­
nął kilkakrotnie. P ow iedzia ł naw et raz, że 
z pew nością  będzie spać doskonale. Panie 
konsulu, cz łow iek , tak postępujący, nie m ógł 
m ieć w’ tedy zamiaru zastrzelenia się.

—  Ma pan słuszność, ■— odpow iedzia ł 
konsul. —  Nie m ogę jedynie pojąc, skąd pan 
to w szystk o  wie.

(C. d. ».).
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iui woffra ticzu przez bolszew ickie patrole, 
tiiknrął w  M oskw ie na m artwym  punkcie. ~  
N iechby i utknął, m ów ią tu w s zy scy  P olacy  
na Ukrainie, byle nasi bracia, ję czą cy  w  w ię­
zieniach sow ieckich  i rozm aitych spelunkach 
Ci. i '.  U. (czerczw ycza jk i), co  rychlej p ow ró ­
cić mojjii cło Polski.

u  zeba sfłośnc w yznać, że to, co  w  P ol- 
soo m oże jest tajemnicą lub matoznanc o  lo - 
sio tych aresztow anych, to po tej stronie kor 
ćouu stanowi powiszicchną, troskę polskiego 
siKileczoństwa, przy duszonego szpiegu d went 
czem z w y  czajek  i agitacją komunizmu.

Zaostrzona uwaga i czu jność polskiego 
serca dostrzegła w reszcie  straszne zam iary 
kom unistów i siepaczy czerezw ycza jek . O do, 
więzieni nasi żołnierze otoczeni zostali siecią 
intryg, agitacji i przynętam i propagandy. — 
Jetuiych namawiają do pozostania w  s o w ie ­
tach i obiecują im zlotu góry , jak m ieszczę- 
snemu byłem u porucznikow i M ączyn sk icm u , 
drugłclt jednają dla akcji szpiegow skiej i d y ­
wersji na naszej stronie, aby p«o ostatecznym  
wydaniu ich, pracow ali na k orzyść  sow ietów  
i komunizmu, ~y a ci, co twardzi, dogoryw ają  
u mękach w  n iew oli

O dy się o rem w szystkiem  słyszy , mimo 
woli stają przed oczym a  w izjo skutków  tej 
ricpra wucji moralnej. Z cafc-m przekonaniem 
1 wiar?, pozw alam  sobie w ierzyć, że  po opu­
blikowaniu tych  s !ó w  w  „W ieku N ow ym " 
odpow tediue, miarodajna czynniKi rządu P o l­
skiego w płyną na władza sow ieckie, aby  co 
rychlej przeprow adziły  wym ianę, gdyż tru d ­
no mi w ierzyć, aby  zezw olono na dalszą pro­
w okację antypolską. Jaskraw ym  dow odom  
takiej prow okacji jest toczący  się w  Kijow ie

przed w ojsk ow ym  sądem kijow skiego korpu­
su strzelców  prooeis przeciw ko poiskiemu po 
licjantowi, porwanem u w  sw oim  czasie przez 
sow iecką straż pograniczną, niejakiemu Cto- 
Plukowi. —

Zarzucono mu, że system atycznie przeeią 
gał na poiską stronę sow ieckich  żołn ierzy, 
k tórych  policzono nawet na kilkunastu. W  
procesie  operują jednak tylko jednym  nazw i­
skiem niejakiego Burdina krasnoarm iejca P o  
s ten m k ow y Cieplak miał kusić „poznańską" 
w ódką Burdina, aż w reszc ie  napoiw szy go 
miał go  jak i innych sow ieckich  żo łn ierzy  
sprow adzić do Rokitna i Sarn, gdzie form o­
w a! z nich oddziały d yw ersy jne  przeciw  so­
wietom . I tego w szystk iego  miał dopuszczać 
się jeden..- Ciepluk. Ba jeszcze  nie koniec Cie 
pluk to, jakiś zapew ne fach ow iec operacyjny, 
k tóry  „d ow ia d y w a ł się" od  żo łn ierzy  pogra­
n icznych czerw on ej armji tajnych planów  
„organ izacy jno- m obilizacy jnych". Akurat Cie 
pluk b y ł taki m ądry a żołnierze sow ieccy  je­
szcze m ądrzejsi, a b y  o  tem w szystk iem  w ie­
dzieć.

O czyw iście , że C ieplakow i grozi kara 
śm ierci przez rozstrzelanie. —  D ziw ne jest, 
że  jakoś całkiem  w yraźn ie in form atorzy so ­
w ie ccy  o  spraw ie przedostania się Cieplaka

: do sow ietów ' nie wspom inają. P ow iedziane 
jest, że Giepluka zatrzym ały  straże sow ieckie 
na granicy. —  T ym czasem  rzecz  by ła  inna. 
Ciepluka bo lszew icy  całkiem  ordynarnie i pod 
stępnle żyw cem  porw ali z naszego teryto- 
rjum zarzucając mu w gąszczu , gdy przecho­
dzi! w zd łuż  granicy w orek  na g łow ę i jak na 
rzeź p ow leczon o  do najbliższej strażnicy so­
w ieckiej, oddając go  do dysp ozycji kom isarza 
G. P. U. na spytki.

O becnie ca ły  ten proces nie jest niczem  
innem, jak m anewrem  prow okacy jn ym  aby  
Ciepluka nie w y d a ć  P olsce, i nie dopuścić je ­
go  nazwiska do listy w ym iany.

P rzyk ład  tej prow okacji jest na razie 
prognostykiem  na ca ły  szereg  następnych o - 
skarżeń przeciw ko przeznaczonym  na w ym ia ­
nę polskim żołn ierzom  i policjantom . Zupełnie 
też słusznie panuje w śród  tych ludzi panika, 
ż t  im dłużej przyjdzie ini czek ać na wym ianę 
tem mniej będą mieli szans pow rotu  do Polski, 
a w ięce j warunków' na kandyaatów  d o  roz­
strzelania.

D latego nie piszę już, lecz k rzyczę  z lam 
„W ieku  Nowreg o“  o ratunek i to najrychlej­
szy  dla tych ludzi i naszych braci.

Blaty.

Flirt na parostatku
I flirtu tr io  smutno narhnustaa.

Przygody wiedeńskiego raceozenta muzycznego w Wenecji
(? )  Związek wiedeńskich referentów m iw ca - 

nyicli ogłosił przed kilku dlniami w dziennikach 
niemieckich otw arty list w  obronie jednego ze

nego dr Erwina Felbera.
Dr. Felber miał niedawno temu arcyulemiłą 

przygodę w Wenecji. (Pojechał tam, zaproszony
swych członków, mianowicie recenzenta muz-yetz- na międzynarodowe uroczystości muzyczne). Ja-

O y l e t a i . i l  mIr & i B l e .
(C iąg dalszy.)

VI.

(Aresztowanie rodzonej matki i sióstr. —  Pierwsze 
wiarolomstwo. —  Przeleżenie Bismarcka. —  R oz­
m ow y o  konieczności usunięcia *0 z tronu. — 
Przyjaciele okrągłego stołu. —  Oddalenie B is. 
uiarcka. —  Niebywały przepych. —  Dary pow ie­
zione do Włeonia. —  Pociąg I ja ch t —  Komodjmt 
i lud. —  Oapio apjauduia. —  Koszta parady. — 
Oszczędność dziada. —  Rozrzutność wnuka. — 

Próżniactw o _  Polowania).

W; pogodny czerw cow y  poranek 1B88 r. za­
czyna się dziwny' ruch dokoła pałacu w Potsda- 
ntic. mtoLidcch koszar w ychodzą wojska w piet. 
iiyłri rynsztunku bojowym , rozdzielają się na 
lnnteisŁe oddziały, otaczają zamek i park przyle­
gły doko-la. rozstawiają warty na drogaich dojaz­
dow ych, w  bramach, ped oknami. Major Natz-mer 
na spienionym koniu galopuje wzdłuż żelaznych 
sztachet parku, sprawdzając rozstawienie wojśk, 
wydając rozkazy i instrukcje1.

Co to wszystko znai^y? o t o  w wielkim przy- 
ciemuicnytn pokoju wydaje ostatnie tchnienie c e ­
sarz studniowy Fryderyk, chwytając daremnie 
powietrze przeżartą przez raka krtanią. A syn 
Wilhelm kazał otoczyć pałac kordonem uzbrojo­
nych jak na wojnę w ojisk gwardji, aresztował ma­
tkę, s'estry, braci, zebranych przy łożu tnniera- 
jąicego. Nie czekając na pytahie, którego żaden ze 
służalców dworskich nie odw ażyłby ntiu się zaj_ 
duć, sani objaśnia, że uczynił to dlatego, aby za- 
r-oMedz zdradzie. W ażne bowtleni papiery oaiń- 
stwow e już od dwóch tygedni odchodm  rzekomo

do Angljił... Tej zdrady ma się zdaniem jego do­
puszczać rodzona matka, obecnie wdowfejąca ce ­
sarzowa Wiktoria... W  taki sposób w yryw aj? się 
na zewnątrz, na światka- dzienne «c  ntcJa- zemsty 
i nienawiści, którymi przepełnione test serce sy­
na przeciw ojcu i matce.

Siostra Wliltehna1 kocha bułgarskiego księcia 
Batenbsrga 1 jest z  nim zaręczona. Oiic ec na 
krótko przed śmiercią pobftgosłajwlif ten związek. 
P on ew aź jednak przeczuwa, że nie dożyje dnia 
ślubu, przeto na wszelki wypadek w; testamencie 
<x>ltguje syna i następcę, aby w olę jego usizauo- 
wal i małżeństwu temu nie przeszkadzał. „Kiaclę 
ci to jako obowiązek synowski — psze  na dwa 
miesiące -przed Śmiercią w testamencie swohn c e ­
sarz Fryderyk —  abyś to moje życzenie, które 
siostra twoja Wiktoria od w loki lat w  sercu swein 
nosi wykonał. Liczę na1 te, że spełnisz swój sy . 
non siki ołx. wilązek, życzenie moje wykonasz i ja­
ko dobry biat siostrze swojej z pi m ocą pospie­
szysz".

C o  zrobił W ilhelm? Oto w dwa dni po śntier- 
ci ojca, gdy ciało jego leżało jeszcze na katafalku, 
ogłosił, że uaueważma' zaręczyny swej siostry z 
księciem Batenbergiem i małżeństwa tego za­
kazuje...

Takiejn wiarołomstu ein syna w obec rodzo­
nego o k a  zaczynają s..ę rządy Wilhelma!, tego-, h i­
steryka', warjata, megalomana iiieukróc-oiiiego i 
człow ieka pozbawionego wszelkiego charakteru, 
wszelkiego poczucia zlago i dobrego honoru i ncz 
ciwości. Już pe pierwszym rokit jego panowania 
wiśród najbardziej wtajemniczonych i w pływ o­
wych dygnitarzy, sku/plającyeh się dokoła Bis­
marcka zaczynają poważnie m ów ić o konieczno­
ści uisuiiiięcfa gci z tronu i internowania w jakimś 
zamku jako obłąkanego. Ale Bismarck sam stwier 
dz;a raz w rozm owie z przyjtcófm i że „gdy  w no 
ca eh bezsennych myślał o  niebezpieczeństwach,

któreml grozi Niemcom panowanie tego człow ie­
ka, uświadamiał sobie, że  ta san;u optiacia, która 
w Bawarj1! udała się tak gładko z Ludwikiem I!., 
w ndlitarystye.znyc.li Prusioch m ogłoby w yw ołać 
zawiktania i wstrząśnienia o nieobliczalnych skut­
kach".

Tymczasem Wilhelm znalazł przyjaciół, któ­
rzy z-rozwmicli, 'że zręcznie wyzyskując niezliczo­
ne słabości jego natury, grając umiejętnie na jego 
bezgranicznej pysze i próżności, mogą wznieść s-'ę 
na najwyższe szczeble władzy, w ypływ ów  i bla­
sku. Na czele tych przyi-aeTót stoi wspomniany jifż 
Plhp Eulenfcurg z jego cafem kcłcm, które w  kil­
kanaście lat później stanic się ośrodkiem ska-mtahf 
nal cały świat głośnego. Już w ówczas w pierw­
szym roku r-anowauia tworzy' s 'c deskoła Wilhel­
ma to lccła pederastów i pochlebców, których sam 
organizator tego grona Eulcnbtirg w ten sposób w 
swoich liałniętnikaich w ylicza: Hochberg —  śpie­
wa, Meltkc —  gra, Biilsc-n pokazuje sztuki magi­
czne i tańczy', Varnbliłilcr ry'suje karykatury od 
ręki, Dolina jest świenią co znaczy', że o-powiuda 
sprośne anegdoty. Dankelman strzela jaskółki w 
locie kulami ze sztucera",..

Na takich jiodr/sracti wsparty Wiillietm rządzi. 
Od pierwszej chwili postanawia pozbyć się stare­
go Bismarcka. Jest mu za wielki i zbyt w pływ o­
wy, On sam chce być -swoim kanclerzem. Karie­
rowicze i intryganci w  lot chwytają to nieśmiałe 
jeszcze pragnienie młodego despoty'. lin także cią­
ż y  zbyt już JTugo '.alaz-na dłoń tw órcy nowych 
Niemiec. Kiedy pójtulc. swoboda ich niczem już 
nie bedizie krępowana. Eulcnbtirg prowadzi wielką 
i bardzo zręczną '.i,ntry gę. „Fryderyk Wielki nie 
byłby wielkim, gdyby' v, stępując na tron zastał był 
na czci" rządu Bismarcka" —  oto jakiemi słowy' 
zaczyna tę wielką intryigę, której celem jest pod­
burzenie pychy' i ambicji mlode-go kabotyna i gtup 
ca na tronie przeciw żelaznemu kanclerzowi. Zrę-
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Bibliotek?, Sn,«Wutu ar^eologi* 
cn ego  ;■» Rzymie.

Sensacyjny £ ub miljarderki 
z klęciem.

Cb) W  Ameryce wywołał obecnie nie­
zwykłą sensa ję ślub mi jarćerki amerykań­
skiej, pani Crocker Gerald z krięcie n rosyj­
skim Goli yn rr. Slub odbył s.ę w Paryżu. 
Pani G rald liczy 50 lat, podczas gdy jej 
mąż jest o połową młodszy od niej, liczy 
b.viiem dopiero 25 lat. Oboje odbyli po- 

rćż poślubną na statku „Serengaria" zu* 
p li ie oddzielnie, Dysrrec:a ta pochodzi 
zapewne ztąd, że pani Gerald wychodzi za- 
mąż poraź piąty. Pini Geraid odmówiła fo­
tografom dokonania z jęcia ich obojga ra­
zem, oświadczając, że nie lubi kontrastów. 
Pani Gerald j st Łowi ,:m wielka i silnie 
zbudowa a, na omiast ks ążę Gciicyn jest 
szczupły i wat!y.

W Rzymie odbudowano niemiecki instytut archeologiczny. Rycina nasza przed­
stawia bibliotekę instytutu.

‘dąc nocą na' parostatku1, znalazł się dr. Feiber 
sam na sam na pokładzie pierwszej klasy z. pew ­
ną piokną śpiewaczkę. Noc była pogodna1', choć 
biziksiążycowa. W  pewnej chwili kapitan paro­
statku skierował światło w stronę sainotnej pary 
i zauważył, że się całuję.

Następstwa tego flirtu by ły  dla dr. Fe!bera

czmie rzuflrwiy i umieiętnie pielęgnowany posiew 
po roku da*e plon. Wilhelm oddala1 Bismarcka pod 
Wzorem, że iest już za et-uy i zbyt zmęczony, 
f c s m a #  ma w tedy lat 78. W  kilka lat potem sam 
Wilhelm mianuje kanclerzem p o  Capriwim księcia 
Kpk«rt4c^iego, który ma lat 75 i jest bardżo scho­
rowany. <Ha niego nie jest za stary.

P ierw szy i ostatni cezar germański otacza 
|się przepychem, którego dotąd skromne i oszczę ­

dne Prusy nic widizżafy. P o  samego zamku w 
Berlinie przyńmrje s ę  sześćset lokai. Zamiast sta­
rom odnych fraków czarnych dostają oni teraz 
cscarpiny, laserow ano m eszty ze srebrnerrł Wam 
lawi,. pompony jedwabne przy -krótkich spo­
dniach. irobyw ałc kamizelki. W szystkie te w yie- 
d wabi one* iskurcaybyki nie mają naturalnie nic do 
robot’/  Na jednego lokaja W zamku cesarskim 
v/ Berlinie wypada cśm-dr/Zesiat dni służby w ro­
ku. A zamków takich n a  Wilhelm szesnaście. A w ] 
kaWbżm tfuTTty tych wystrojonych jak papugi 
próżniaków.

^''W ; pierwszą podróż ż wizytę cesarską do 
W  cdnia zabiera Wilhelm ze sobą cały magazyn 
jubilerski: ośnidż:esiąt pierścieni brylantowych,
150 srebrnych orderów, dwadzieścia gwiazd bry - 
l;,ntQWVch do orderu Czarnego orllg trzy złote 
rapty na' fotografie, 50 złotych szpilek do krawa­
tów z brylantami, trzydzieści złotych zegarków  z 
łańcuszkami, sto papierośnic złotych. Taki oto 
grad darów i odznaczam przygotowuje cezar ber­
liński dla ciśnienia’ nosy zadzierających dygnita­
rzy wiedeńskich ł przekonania ich. że „dórobkie- 
w ic z t  z nad’  Szprawy jest przecież na prawdę 
wielkim panem (C, d. n,).

ba-ćfzo przykre. Zaaresztowano go. (Kapitan po­
dał, że widział, jak dr. Fclber obnażył piersi 
piękne} pand. Nie znając włoskiego języka* me 
mógł s:ę biedaczysko bronić. Skutego rzucono do 
lochów i przetrzymano w  aresztach ośm dni. —  
Uwohiiony dzięki staraniom przyjaciół, przeklina 
dr. Feiber W enecję i ustawy włoskie, zabraa-a;- 
jęcc „flirtować11 na parostatku.

Dziwić się tylko nałoży Towarzystwu recen­
zentów wiedeńskich, że przy pom ocy gazet roz­
mazują tę sprawę. Chyba, że już o tym flircie 
wiedeńskiego recenzenta pisały włoskie gazety, a 
uczyniły to w  sposób taki, że z „ftirtu‘‘ tego zro- 
b o n o  skandal, który ubliża całemu towarzystwu 
wsed. recenzentów muzycznych.

I S i i s l r a c l a  i w s l s z i r z n
a t w G i c u p c d  e  r o k i t  i s o f c .

Magistrat wzywa wszy 3tzLcfo mężczyzn 
urodzonych w roku 1 >05, a mających stała 
miejsce zamieszkania w gminie miasta Lwo­
wa, a b / cele zarej ttre wania zgłaszali się 
osobiście we właściwjd ►.omisarjutach dziel­
ił < owych w go-zinach urzędowych, a to w 
terminie od dn;a 2 listopada do 31 grudnia 
br. włącz, ie.

Do reje tracji należy zgłosić się z 
metryką urodź nia iub wyciągiem metrykal­
nym, ostatu.em świadectwem szkolnem 
(słuchacze wyższyc.i uczelni z  indeksem), 
kartą pchcyjr o-me ciunkową.

Żgłasrający sit otrzyma zaświadczenie, 
kl:re należy przechorać do poboru rocznika 
IbO  .

C zw o ro  d s ię c i w ła ś c ic ie la  dób r 
ż ł s d z r e f ^ n s .

Budapeszt, w październiku. 
Jako obraz upadku moralnego i mate- 

rjalnego t. zw. wyższych sfer" posłużyć może 
następu!ące zdarzenie :

Ns rynku w czasie targu ujęła policja 
trzy panienki, któie pod pozorem kupna ki - 
dły, co się dało. Okazało s ę, że złodzie­
jami s ; trzy gimnćzjastki ckostry Sebo. Przy 
rewizji, dokon nej w ich mieszkaniu, znale­
ziono nietylkc mnóstwo skradzionych towa­
rów, £ le i cenną kolję p:: łową, którą —  
j-k  stwierd ono —  skradł ich brat, ró­
wnież uczeń gimnazjalny.

Dalsze do-hodzenia wykazały, że cale 
to rodzeństwo —  s j to dzieci zamożnego 
niegdyś właściciela dóur, pana Subo, który' 
wskutek deprecjacji waluty został zrujnowany. 
Dzieci —  nie widząc innego środna utrzy­
mania egzystencji —  zeszły na śliską ścieżkę 
występku i jęły się kradzieży.

Druzcwie zajęli c z ę ś ć  miasta L>amaszku 
Równocześnie zbuntowała się część ludno­
ści. Liczbę oilar ostrzeliwania obliczają na 
1000, W dzi. lnicy chrześcijańskiej wyrżnięto 
wielu Ormian. Rycina nasza przedstawia 
ulicę miasta.
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K ln o t e H r  „ O P D L L O "  syśwSetta eb cnie z nadzwy^zalnem powodzen^m
wielki dramat iniiaści i nienawiści w 10 akt. 
W  główn. rolach: R u q u e l  M e l l e r .  A n >  

d r e a  R o a n n e  1 M . V i b e r t .  
Nadprogram: Wystąp znakom tej pary balet.
Z J stisy  A n d  B  >rt T o x a s .  31364

Trup w cerKwi przy ul. KraSo wslitef.
(cł.) W czora j przed południem w  cerk w i 

Preobra żeńskiej p rzy  ulicy Krakow skie] z n a - 
lezkwio zw łok i kilkudniow ego dziecka, co 
w y w o ła ło  w ielkie .poruszenie wśródl Rusinów 
ttczęsz czaij cycM do tej cerkwi.

M ianow icie d o  cerkw i w szedł T eodor 
■Stukało, syn tam tejszego- kościelnego, oeilem 
zrobienia porządków . W  czasie zamiatania 
p od  jedną' z ław ek znalazł zw łok i dziecka 
p łci żeńskiej. O sw ojem  odkryciu  z a w ia d o ­
mił o jca  i p roboszcza , puczem dano znać doi 
policji. —

W ra z  z  policją na m iejsce p rzyby ł lekarz 
miejski dr. Kielanowski, k tóry  stwierdził, że 
dziecko zm arło wskutek uduszenia, poczcin  
polecił zw łok i odstaw ić do Zakładu m ed ycy ­
n y  sądow ej. P olicja  natomiast w droży ła  d o ­
chodzenia celem  odszukania matki tego dzie­
cka, która niewątpliwie jest spraw czynią m or 
dni. Prawdtopodbbnie trupa do cerk w ! pzyn io- 
sta, ona' w  niedzielę w ieczorem  W czasie  nie­
szporów , po których , gdy w  cerkw i z g a szo ­
no część  światła, w  ciem ności paz-Ofct&wila 
zw łok i dziecka pod; ławka, na które* aiodiiafc.

Włamanie do fSasy przy 
uHcy SobiesKiego.

Ofiarą padł sKlep A. kialsKie^o.
td .). O dy w czora j rano otw orzon o  sklep 

z towaram i żelaznym i Antoniego Italskiego 
przy ubcy Sobieskiego 1. 3, a personal w szed ł 
do wnętrza, spostizcżono, że grasow ali tam 
yJam yw aczo. Natychmiast o tym  wypadku 

zaw iadom iono Urząd śledczy, skad na m ie j­
sce  przybyli ref. Bramiński z  Sochą i przód. 
Kowalskim.

Stw iedzono, ża  spraw cy  rozbili dużą ka­
sę  w ertheim ow ską, dostaw szy się przy  pomu 
cy  specjalnych przyrządów  z góry  kasy dó 
tresaru. R obota była. uciążliwa i nie owocna,, 
bo w ów cza s  w  kasie nie b y ło  żadnych pie­
niędzy. T oteż następnie rozbili matą kasę pod 
ręczną przy ladzie, z której zabrali zaledwie 
39 zł. 75 gr. S p ra w cy  tow a rów  me zabierali, 
a  odchodząc skradli z w ieszadła futro, w ar­
tości 150u zł.

i Dochodzenia w ykazały, i ę  ’td a -mv 
próbow ali najpierw dostać się drm^ktep od 
piw nicy, usiłując przebić sklepknlhb t>W ytn 
celu w yjęli nawet jedną: "cegłę 1 wuToczrtkj z o - 
b a w y  przed łoskotem  poszukali soblo innej 
drogi. P o  stosie ułoiżonych pak dostali się do 
oikna magazynu i tam tędy w eszli do w nętiza. 
Praw depo i ' ' bnie przed- godziną 10 dali się 
zam knąć w  kamienicy, u k ryw szy  się w  ptw- 
rczn yeh  zakamarkach. Nie ustalono jed n a k , 

k tórego dnia oni tani gospodarow ali, gdyż 
sklep p. Marskiego przez sobotę i niedzielę 
by ł zamknięty.

F ir ikejonarjusze policyjni na miejscu do­
konali zd jęć daktyloskapynych, które- niewąt 
płiwie naprowadzą na ślacl spraw ców .

W ięzienie jest za małą karą. Z łodzieje  mienia 
publicznego odpow iadać winni za zdradę sta­
nu i jako w rzo d y  powinni b y ć  w ycinani ze 
zd row ego  organizmu narodu. Czas na sam o­
obronę przed zalew em  hańby...

Stefan Rayski.

Powódt skandalicznych afer*
Ostatnie tygodnie n iosły  nam w ieść  Hio­

b ow ą  za w ieścią , g łosiły  o faktach, które 
trw ogą przejąć tnuszą każdego obyw atela  w  
praw orządnem , niezależneru, m ającem  poczu ­
cie  honoru w łasnego społeczeństw ie. T e Hio­
b ow e  w ieści, to doniesienia o całej powodzi 
aier skandalicznych, o luasowera rozkł adaniu 
mienia państwowego i prywatnego.

W  dobie odradzania się do n ow ego  życia  
ustroju państw ow ego, c o  przez w iek ca ły  by ł 
m artw ym , spodziew ać się należało zinartw yeh 
wstania w  narodzie ^iil dobrych , tw órczych , 
ow ianych  chęciam i szłachetnemi, patrjotycz- 
nemi. I te siły zmartwychwstały, przejawiły 
się w czynach bohaterskich żołnierzy naszych 
zalśniły rubinami przelanej krwi 1 brylanta­
mi łez męczenników, wdów i sierót.

Ale rów nocześn ie  dźw ignęła się z za­
sadzki potęga ciemna, a groźna, zagrażająca 
tam tym  w artościom  dodatnim. Tą ciem ną p o­
tęgą, godzącą w  by? m łodego zm artw ych ­
w sta łego  państwa, jest dem oralizacja, korup­
cja, zdziczenie, epidemią skandalicznych afer 
1 nadużyć. Fpidemja ta, św iadcząca o zaniku

etyki w śród  pew nych  sfer, o odrzuceniu w szel 
kich ideałów  i przykazań u czciw ości i ludz­
kości, a śmiertelnej walce o pieniądz, który 
stał się jedynym celem życia , toczy , jak rak, 
jak gangrena, organizm  narodu. D o n a jw yż­
szych  urzędów , do tych, z których promienio­
wać powinien dobry przykład dla reszty  og ó ­
łu. zakradfy się jednostki, w yzu te  z u czc iw o­
ści i szerzą gangrene, podsycającą  pożar 
złych instynktów. Defraudacje, kradzieże, są 
niemal na porządku dziennym, od nawału 
skandalów, afer, dław i się i dusi społeczeń ­
stw o, w yk oszlaw ia  się niemi poczucie w ła ­
snej godności narodow ej. C zas obm yśleć spo­
sób w alki na śm ierć i ży cie  z tymi objaw am i, 
które nas strącają na dno przepaści moralnej, 
rabują nam potęgę i tężyznę, w yrabiają nam 
za granicą opinię złodziei, defraudantów i ban 
dytów...

Smutne to i bolesne, iecz  praw dziw e. Zda 
niem w ielkiej części n iezakażonej jeszcze  do­
tychczas opinji, na spraw ców , bohaterów  
tycli bagiennych afer, co w  zaraniu życia  P o l­
ski godzą  w majestat jej zmartwychwstania.

Z trzecie! SekdL
Genia z ulicy i pierścionek dra N.

(d ) O negdaj w  sądzie pow iatow ym  Sek­
cja III przed sędzią dr. D w orzakiem  odbyła  
się ciekaw a rozpraw a, rzucająca snop św ia­
tła na zdepraw ow anie p o w o je n n i  i brudy 
wielkom iejskie.

Przed obliczem  sędziego stanęła Genia 
Bundza. Ma zaledw ie lat 17, a jest już taką... 
O skarżona jest o kradzież pierścionka w  m ie­
szkaniu dr. B olesław a N. z ul. M ochnackiego.

Z  p łaczem  dziew czyna ulicy zeznaje tak:
Pana dra N. poznałam  na ulicy, zaprosił 

mnie do siebie na całą noc i obiecai zapłacie 
25 zł. P o  drodze w yta rgow a ł się na 15 zł. 
C zasy  dziś ciężkie, w ięc  zgodziłam  się. Nad 
ranem zapłacił mi tylko i  złote, a co  do resz­
ty dał mi doktorskie s łow o , że dopłaci w ie - 
fctór I kazał mi na siebie czekać o godz. 6 k o- 
ós M usiałow icza. C a ły  tydzień czekałam , aż 
w reszc ie  upomniałam się. Z w od ził z dnia na 
dzlort, a kiedy w  miesiąc później go spotkałam 
i prosiłam  o resztę, kazał mnie aresztow ać 
jeszcze  za to, że n!b y  na w izy cie  u niego skra 
dfam jakiś pierścionek.

O, panie radco —  m ów iła dalej Genia —  
zrobił tak z m o!mi kilkoma koleżankami. Mam 
na to św iadków . Naprzód w yk orzysta ł, a po­
tem, gdy  upom inały się o um ówioną kw otę 
straszył, że zrobi doniesienie o kradzież pier­
ścionka. A że żadna z dziew cząt nie cliee 
m ieć clo czynienia z policją, to daw ały  spo­
kój. Przysięgam , panie radco, na prochy mej 
matki, że niewinnie tu przez dra N. jestem 
zamknięta.

Oskarżona po tych słow ach  zalała sję 
łzami.

Na w niosek jej obroń cy  dra Rollera, sę­
dzia od roczy ł rozpraw ę celem  przesłuchania 
rzekom o poszkodow an ego dra N. na dzień 3. 
listopada, godzina U , sala Nr. 6, poczem  oskar 
żoną na razie zw olnił z aresztu.

Dalszs aresztowania.
m ).  W  czasie, defraudacji olbrzym iej k w o­

ty w  kasie kolejow ej na głów nym  dw orcu 
przez Rohlicha dalsze śledztw o prow adzi ko­
misarz Batorski. Obok aresztow anych  łącz­
nio z tą defraudacją Pomararoza, Ursiniego 
i Sofceiraera, w czora j aresztow ano jaszcze 
dw óch  uzedników  kolejow ych , a mianowicie 
Antoniego Truszkow skiego, kasjera i kontro- 
iora z W ydzia łu  doch odów  oraz lana H e r ­
mana, kasjera na dw orcu  kolejow ym  P od ­
zam cze. Stw ierdzono, że  oni obaj rów nież nie 
prawnie pobierali pieniądze z kasy i za trz y ­
m yw ali cłla sw oich  osobistych  celów .

W czora j Póhlicha, Pom eranza, Urshiiego 
i Scheinera odstaw iono z aresztów  polieyj -  
tiych do ok ręgow ego  sądu karnego. Ich praw  
ni zastępcy, adw okaci dr. D ręgiew icz i dr. 
Kjibitz k.044k*rowali w  Izbie Skarbow e!, &Q-
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u ro cza  artystka, cza ru ją ca  n iezw yk ły m  tem p era  'e i s e m ,  kreu je  g łów n ą  r o lę  w n a jn o A . s z e j
wystawowej komedji p. t.

e s , E 1  x p r e s s 3  m I ł o ^ o i * 6
8 a-.tów wyszukanego humoru i dowcipu. —  Wspaniała wystawa i toclety.

Kawalerowie do wynaj c a i wieie lnnvch c ekawycn zdjąć
Kauarety —  

34417

c/.ciu złoży li zabezpieczenie na penie noną 
stratę przeiz skarb państwa. W  ten sposób  
szkoda będzie w  zupełności pokryta, gdyż 
aresztow ani są majętnymi ludźmi.

(d.) L w ó w  obecnie nawiedziła plaga w ła ­
m yw aczy , k tórzy z n iezw ykłą bezczelnością 
grasują w  mieście, dając praw ie codziennie 
oznaki sw ego  istnienia, p o c /e m  sprytnie ukry­
wają się pw ed  orga.tami poliejmiemi. — 
Zjeżdżają; tu też na w ystępy  w łam yw acze 
z innych miast, a następnie po sw oim  „ s k o ­
ku'* bezzw łoczn ie  opuszczają nuiry L w ow a . 
D obrze w yszkoleni w  sw oim  fachu uciekają 
% więzienia, nuedzy Hittymi niedawno uciekł 
także niebezpieczny w łam yw acz Oleszczuk, 
za  którym  poszukuje policja. O negdaj znow u 
dw óch  w ła m y w a czy  zdoła ło  zbieoz z w ię­
zienia.—

Nic dziw nego zatem, żel marny w iele w y ­
p a d k ó w  kradzieży z włamaniem.

Ubiegłej n ocy  w łam ano się tekża do kan­
celarii miejskiego składu opalu przy ulicy 
Jabłonow skich 1. 3. Rozbite, kasę, lecz w  niej 
nie b y ło  żadne) gotów ki, toteż spraw cy za­
brali jedną paczkę tytoniu i 30 sztuk jaj. Na­
stępnie udali się sp raw cy  z  podw órza do- tej 
rea,ilości, gdzie na kurytarzu rozbili szafkę 
i z niej zabrali różne- w iktuały na szkodę Ta­
deusza Wieissa.

W IN A  R IE P L A  wjj
w., .--

ZgTomad/ei??.e kojsstytttaj f̂e 
w ła ś c ic ie l i d o ro że k  pntomoKl,

( !! )  W  dniu 30 z. In. odbyło się w raji Izby 
lękodzielniczej we Lw owie, zw ołane’ przez Ma- 

' t !strat m. LwoW^-i pierwsze zgro-nradżenie kon­
stytuujące właścicieli dorożek automobilowych 
celem założenia osobnego- stowarzyszenia prze­
mysłowego. Na zgromadzenie to przybyli pp. rad­
ca Magistr. Szandrowski i nacz. Izby PtaSiek.

Zgromadzenie zagaił rudca Szaratrows-ki, za;- 
ziiupzaisc, że la  polecenie Województwa Magi­
strat zwefał zgromadzenie konstytuuR.ce właści­
cieli dorożek automobilowych z nnMępitjący-m jłc- 
rsądkiom dziennym: 1) uchwalenie statutu; 2) w y 
bór przełożeństwa i Zarządu. Objąwszy1 przewo­
dnictwo radca- Sz and rawski udzielił głosu radcy 
Zintłowi celem przedstawienia uchwalić się mają­
cego statutu. Po ożywionej dysku-aii, w której 
glos zabierali pp. Daszek, BednaTski, Martula, 
Sclmstcr Antoni, Weiler, Heller Anto*, Adamów- 
skl, Wędzicha, Borowic?; i Kudcwicz, uchwalono, 
że 1) nowe stowarzyszenie nosić będzie nazwę 
„Stowarzyszenie przemysłowe właścicieli dorożek 
fcutainjbUowych; 2) zarząd składać się będzie 
J  1 przełożonego, X zastępcy przcłożoa, z 6 wy­

działowych i 3 zas.ępoów ; 3) taksa! inkorporacyjna 
członkowska od każdego wozu wynosi 100 zł., że 
4) v. k L d i j  za wpis ucznia wynosi 10 zł., zaś 
wkładka za wypis uczuta wynosi 20 zł.

Fhzcprowadzone w ybory  dały naist. w jn ik : 
przełożonymi został jelnogiośiue w yprany p, Jan 
Daszek; organizator i założyciel oddtzlełnego sto. 
warzysaefliia; zastępcą przełóż, wybrany jest p 
Kudcwicz Zdzkslaw; <lo wydziaiłu weszli Jako 
członkowie pp. f(oci&fk Maksymilian, Heller’ A n ­
tonii, Marek Józef, KośdiółaK W ładysław, Lis Bro­
nisław i Smolana Stanisław a hdto iaistppcy pp. 
BaTauowsikj Pnweł, Rotlmieier Fidgeulitsz i A win. 
Zaizmaczyć należy, ie  wspomniane stowarzyszenie 
obecnie już Iścay 103 człoiików , którzy mają w  
i uohii 91 dorożek automobilowych 1 jest pierwszą 
organizacją zaw odow ą automobilistów w caL j 
Polsce, na której w zorow ać się będą inne miasta 
v, iia.szein Państwie.

Z  S a li  s ą d o w e j
OSKARŻENI POLICJANCI. ^

(cL). S w ego  czasu w  po wiecie sakcJskhn 
gi usowała jakaś szajka złodziejska, która kra 
dla w y  r^can-ia lronća. P o  długie)i d o ch o d ze ­
niach aresztow ano kilkrtt osobników . Stanęli 
oni przód trybim aem  lw ow sk iego sądu okrę­
gow ego , jednak (fila braku d ow od ów  w iny zo- 
stab uwolnieni. W  czasie rozpraw y zeznali 
oni, że w  policji ‘ przyznali się do kradzieży 
wskutek tego, gd yż  ich bito w  pięty i twarz. 
Tuitkcjonar jusze policyjni nato-mast jako 
św iadkow ie twierdzili, ż e  oskarżeni dobro 
wolnie przyznali się do sw oich  czyn ów .

Z feigo pow odu  prokuratura oskarżyła 
W ł Smolińskiego, komendanta posterunku w  
Sokalu, st. post. A. W róbla , st. post. O. Har- 
losa oraz w yw ia d ow cę  lw ow sk iego S. O- 
strow skiego, o  gw ałt publiczny oraz fa łszy - 
vvę zeznania przód sądem. W czora j stanęli o 
ni jako oskarżeni przed trybunałem, któremu 
przew odniczył r. D w orzak. Oskarżał proku - 
ra-tor Jasie-meki. bronił di. Ki-bitz.

P o  przeprow adzonej rozpaw ie trybunał 
nie dal w iary obecnym  świadkom , którzy 
przedtem byli oskarżeni toteż p ow y ż  w ym ie­
nionych funkejeaiarjiLSzy policyjnych  uwolnił 
od  w iny i kary. ^  A

7 Z A B Ó JS T W O  NA W SI. ^
Równreż w czora j toczy ła  się rozpraw a 

przeciw  Janowi Pubiejńakown i M ikołajow i 
Czernem u, m ieszkańcom  Jaśnisk pod L w o  - 
Widm. T rybunałow i przew odn iczy ł r. Ma­
kuch. oskarżał pruk. N aw rocki, bronth dr, 
Jankiewicz i dr. Baty cki. Oskarżeni o d m  - 
■władali za to, że  tak dotkliw ie pobili Ludw i­
ka M arkiewicza, że ten zmarł, gdy  go p rzy ­
w ieziono do szpitala.

P o  przeprow adzonej rozpraw ie D u bk  - 
niak został zasądzony na dwa lata ciężk iego 
w ięz ien i, Csornij natomiast zosta ł u w ol­
niony. — ' '  ' '•*

.«! MOMSŁAM3. JT|
Di-. H F iSE L S
p o w r ó c i ł  i przyjm uje w ch o ro b a ch  cf złoci 
o d  3— 5, t i g R t e t k i e g g  3 - T e !. 15—30. 34094

tałćmifia
4. J. prawie 70 OOO dolarów .
Wygrane po zł. 250.000, 150.000, 100.000,
30.000, *0  000, 30.000, 25 000, 20.000,
15.000, 10.000, 5.00.', 3.000, 2.000, 1.000 itd. 
Ogólna suma wy ranych około 10.000.000 zł.

c ©  d r u g i  l o s
Ceny losów II k l.: ćwierć 20 zł., pół 40 zł., 
caiy 80 zł. Ciągnienie 11 i 12 listopada br. 

Lr sy są do nabycia w firmie:
.N A D ZIE JA ", L w ó w , S Y K S n iS K A  6 .
Zamówienia listowne załatwia się odwrotną 
pocztą. —  Uwaga: Wydr jemy już odnowiona 

losy II. klasy. 2864
W tem miejscu wycięć i przesiać nam w liśeie.

KARTA ZAMÓW.E? Tr ..........
„N AD ZIE,/ ", J WÓW, SI K STUSkA .

Zamawiam _______  losów  ćwurtclc po 20 at.
-------------- • połówek po 40 2 .
________  n całyuli po 80 zł.

Nałeżyloae zł. ______  prztrle po ot.zymanivi lo«óv«
blanhteteni F.K .O . Nr. 405.0i ó przez firmę mi przęsła.:,
Imi<j > nazwisko ; ________ ___ __
Adres
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S  o k a z j i  z ł s f y c h  g a e fA w  A lo jzeg o  i 

Ludwiki z  Puncetow M a nuschek odbędzie się 
we Lwów e dnia 4. XI. b. r. o godzinie 3 30 rano 
msza św. dz'qkczynna w parafji śvr. Anny na którą 
zapraszają 3s3i8

CŁIESS 1

m $ m m ,  w b l w e t y ,

iS»S-€IISFFO?IY
n a  s u L n l e  I K a p e lu s ę o  34414 

po z n a e z n i e  zrsiźoraycłft cenach poleca fa.

m ili SIOFeII 5. w
e f i s b s s  d a i s s !  g d r s w s  ^ 9  

«syeii0i»ą£, da&sj ini SfiSSRTCR.

6 B 9 W I E
p o  n i s k i c h  e a n  rn h  a o l e c a

Kofłgrnlka 50. S. tOIHD isspśsr l̂ka ?P.
P. T. U rzędnikom  na d og o d n e  sjił-Uy. z840 
S^eeRSSsta ch orób w enstyczR . i sk&rnych

B b. sekund, szpil. wied.
P r ®  l a  r P j M U f  i I w o v ord. S— 1 2 -1 .
3— 6, w niedzielą 9 — 1, LtKÓW Ićl. £ k $ N V K ł i  1
(róg u!. Pańskiej). Telefon 48— 01. 344)5

rmm$l &ny iti.
P a i s l B i s t e l s j .

(r s )  M d om u  przy ul. P an ień sk ie j 5 m s  
o d b y ć  się. 12 lis top a d a  ru m acja  u b og ie j c o -  
z o r czy n i. u której kątem  m ieszk a  je s z c z e
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N0T I.IS S  KURTY7AH&
Białe zjawy ramion ko­
biecych. Wir taneczny. 
Zam^t i gwar zabawy.

Czar piękn. nóżek. Wypafmawarła miłość. Po­
lega kobiecości. Przepych. — S33t*fe*ł** ILa 

3 R o ih c  kreują głów. role

uboższa kobieta Mnrja Bojczuk. Rumacja ta 
nie pow nna dojść do skutku ze wzglądu 
na to, że ofiary jej znajdą się na bruku 
wśród zimy bez dachu nad głową. Cwa Lo-

pogrzebu  N ieznanego Żołnierza tniała prze­
bieg: raczej pom patyczny, m ż szczery  i serde­
czn y . P rzy czy n ił się do  tego zapew ne niema­
ło  n iezw ykle liczny udział ciał oficjalnych . co  
nadało uroczystości pew ną sztyw n ość. Z w ra ­
ca ło  także uw agę, że gdy  ze L w ow a  p rzy b y ­
ły  d w a  pełne w a gon y  w ień ców , to w  stolicy 
z łożon o  ich stosunkow o niew iele. Największą 
uw agę zw raca ł w ieniec z napisem japońskim, 
ofiarow an y przez japońskiego ministra pełno­
m ocnego, oraz w ien iec turecki z wielkim  Pół­
księżycem .

N ajpodnioślejsze wrażenie spraw iła eiiw i- 
s la, gd y  prezydent R zeczypospolite j zapaht 

w ieczn y  znicz, k tóry  p ionąć ma odtąd bez 
p rzerw y  na grobie Nieznanego Żołnierza.

Przejm ujące treścią i napraw dę w zrusza­
jące b y ło  kazanie księdza S zlagow skiego w  
katedrze.

O dy  o godzinie 1 w  południc rozleg ł się 
p ierw szy  w ystrza ł armatni w  liezpośrediiiein 
sąsiedztw ie g rob ow ca  i gmachu sztabu gene­
ralnego na pl. Saskim, zam arł w jednej chwili 
w szelki ruch i - m iało się w rażenie iakby 
w s zy scy  skamienieli. Im dalej jednak b y ło  od 
tego m iejsca, tern m niejszy b y ł w p ły w  tego 
podniosłego momentu. W ra z  z w ystrza łem  
armatnim ustal także w szelk i ruch w fabry­
kach i warstatach, stanęły m otory, a jedynie 
syreny fabryczn e i gw izd  p a row ozów  na ca ­
łym  terenie W a rsza w y  p rzeryw a ły  u roczy ­
stą ciszę.

P od czas  u roczystości kom entow ano nie­
obecn ość m arszaika Piłsudskiego, który p ozo  
siał w  Sulejów ku gdzie w czora j w ieczór  od ­
wiedzili go  liczni reprezentanci korpusu oficer 
skiego.

Przemówienie mkS Sikorskiego.
W arszaw a. 2. listopada. (Pat) Przyjm ując 

raport od  komendanta pociągu wwożącego pro 
cli.y N ieznanego Żołnierza, gen. M arjańskicgo 
w  odpow iedzi na krótkie przemów .enie nrze- 
m ów i! minister spraw  w o jsk ow y ch  gen. Sikor 
ski jak następuje. O ddaje hołd w  imieniu ar- 
mji ? wtokom  bezim iennego Bohatera, jako 
sym bolu ofiarnej w alki o n iepodległość, a na­
stępnie o nienaruszalność i potęgę R zeczy p o -

bieta M. B. zwraca się do luJzi dobrych z 
prośbą o posadę dozorczyni W zamian za 
dach nad giową pracować będzie bezpłatnie.

lw ow sk iej składam  gorące  żołnierskie ży czę  
uia z pow odu  spraw iedliw ego w yrok u  losu,

u rzęd ow i sfery  litewskie przemyśliwują. nad 
m ożliw ością  rozwiązania problemu Kłajpedy 
bez osobnego układania się z Polska, miano­
wicie rzad litewski proklamowałby wolność 
żeglugi na N.©ronie cJa całego świata i gdyby

Warszawa, (z ) Z W iednia donoszą : W  
tutejszych sferach politycznych  wielkie poru­
szenie wywołała wiadomość, pochodząca z 
kół poselstwa sowieckiego. W ed łu g  tej w ia­
dom ości w polityce międzynarodowej sowie-

d obchód hu czci.
M n i e r z a .

Ludność żyd ow sk a  we L w ow ie  łącznie z 
calem  społeczeństw em  w zięła  liczny i pow aż 
ny udział w  O bchodzie ku uczczeniu Niezna­
nego Żołnierza. U dekorow ane były  nietylko 
ulice głównie., ale także dalsze, przez ludność 
żydow sk ą  zam ieszkałe. W  pracach komitetu 
obyw atelsk iego brali udział repr. Kahału i 
Żyd. Związku obyw atelsk iego a wj pochodzie 
uczestn iczył Zbór łzr. in corpore  z prez. pro­
fesorem  Allerhaudem na czele, dalej Żyd. 
Zw iązek  O byw atelski z prez. Chajesein, stron 
n ictw o syonistyuzue z prezydjum , żyd. klub 
m ieszczański itd. W  templu o d b y ły  się dwa 
nabożeństw a. Jedno ula żołnierzy żyd. załogi 
lw ow skiej, a drugie dla ogółu  żydow sk iego. 
Na obu św iątynią była przepełniona w o j­
skiem, w zgl. publicznością. Podniosłe kazanie 
ok olicznościow e w ygłosili rabini dr. Lreund i 
rabin połow y m ajor dr. Fraenkel z Lublina. 
Ten ostatni u czestn iczył także w  pociągu, kto 
ry zw łok i Nieznanego Żom ierza przew iózł do 
W arszaw y.

UNSCHLICHT NASTĘPCA ĘRUNZEGO
Wiedeń. 2 listopada. (Pat) „/VIorgcn“  d o ­

nosi z M oskw y, że funkcje kom isarza ludo­
w ego w o jn y  i m arynarki obejm uje p row izory  
czr.ic d o ty ch cza sow y  zastępca Fruiz e g " .v—  
Unschlieht.

ruch na N^muiw byłby uregulowany jedyna? 
zwykłymi przepisami policyjnymi ĄodolfBO 
Litwa zt^oy dowala Się na takie załatwienie 
sprawy pod nacjiskJ-in mocarstw zachod­
nich —

tów gotuie się doniosła zmiana, która pole­
gać będzie na zbliżeniu się sowietów do Ligi 
Narodów. Wiadomooć zaznacza przytem, ja­
koby większość w rządzie sowieclue.n była 
za taka zmianą orientacji politycznej.

Przestroga m plolHuląsysh pań. '
Sło & ó & s plo tkarka sk a za n a  na csiw ? :?•

jo d n io  aresztu.
?Tc efonem od naszego korab* ssdsniał

Warszawa, (z) P tzcd  sądem pokoju X . rozszerzane przez jedną z pań z (© w arzy
kręgu W a rsza w y  rozegrała się deść sensa- stwa. Jaku oskarżona o  rozszerzanie tyc? 
yfita sprawa, której podłożem były plotki, plotek stanęła przed sądem pani Lucyna Nu

Pogrzeb Nieznanego 
Żołnierza w Ifarszawie,

I s  s re b id  tsezins.e.me^o Uosa iiera £ łin ,e  w iecznyznicz.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawka, (z ) W czora jsza  u roczystość  1 spolitej Polski. D elegacji patriotycznej ziemi

który  w y zn a czy ł sław ne i od  w iek ów  na sia­
kie krwią polską pobojow isko  L w ow a  jako 
przedm iot specjalnego kultu narodu.

 oo -------

Aby uniknąć ukłac ania się 
z Polską...

wahieató żesiuśl na H!@ir.nia ma W e ta  świata.
fTetefosan od naszego koresfjowJwisadL

Warszawa, (z; vV związku z rokow an iam i' na te( pc dtstawie Polska zaczęła korzystać z
polsko -  iitewskiemi w  sprawm  Kłajpedy 
„K urjer W arszaw sk i1' dowiaduje s'.ę, że u-

Klajp^dy diia swego drzewa, to wówczas

M a s ł a  zm ia n a .
w polityce m iędsyniafodow ej Sowietów*

(Telefonem od naszego korespondenta.)
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t\akowska, która od pewnego :zasu roz- j ławczy sadu wyrok tein odrazu zatwierdził. I 
puszczała wśród lepszych sfer pogłoski, szko Być może, że taić surowy wyroje podziała od
dz4ce czci znanej artystki malarki p. Zofii R. 
Na podstaw ie przeprow adzonej rozpraw y 
sad skazał owę złośliwą plotkarki na 4 tygo­
dnie bezwzględnego aresztu, a w ydzia ł od w o

sti aszająco na osobniki, które 
puszczać o  innych uw łaczające 
plotki. — | -

lubią roz- 
ich czci

Podprokurator aresztowany za kradzież-
(Toretonesn od nasrego korespondenta).

Warszawa, (z) Kronika skandalów wśród dzenia dały wyoik zgoła nieoczekiwany. Oka 
sądownictwa polskiego wzbogaciła się n ow a zało się b ow k u i, że kradzieży dopuszczał się 
aferę której ter^r^m jest Wilno Aresztowa - | systematycznie od dłuższego czasu podnro- 
no tom miano w icie je^n®go z podprokurato- kurt tor Wltołd Kurczln. W  mieszkamu pgo  
rów sądu okręg, za sprzeide w ikrzenie znacz- 1 przeprowadzano rewizję, poczem Kurczina 
nej sumy picniężn®]. P odczas przygotow ań  uwięziono. Pełnił on sw oje  obow iązk i pilnie 
Jo w yznaczonej na p ierw sze dni listopada od lat kilku i stj nął z hulanek nocnych i bir- ; 
rozpraw y stw ierdzono, ze  ze składnicy są do - bantek, pomimo to, a może właśni® ciat^go
wej, pozostającej pod opieką i odpow iedzią! - 
nością naczelnych w ładz sądow ych , w ykra­
dziono liczne dowody rzeczow e  i pieniądze 
więźniów. Tych ostatnich skradzione na su­
mę około  30.000 zł. Przeprowadzone; docho -

cieszy? się w pewnych sfeiach duzą sy m p a ­
tią. P odobno ma on posiadać majątek o s o b i­
sty  w  Besarabji, gdiyż zaw sze telm się prze - 
cli wabił, lecz niewiadoma na razie je sz cze , 
czy  jest to prawdą

I f e i f i B y  a  p r a s i e  S f s l s s r a .

riHi.’1, tfo ufliasjl prseclw Polakom.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa. (z) „K urjer P orann y11 w  dzi­
siejszym  artykule zam ieszcza obszerne re­
fleksje na temat procesu Steigera, przedsta­
w iając przebieg spraw y od sam ego początku. 
Zaznacza on, że wedle opinji pewnych sfer u- 
kraińskich, choć w kołach politycznych ukra­
ińskich wiedziano, że zamachu dokonał Ukra­
iniec, nie chciano ujawnić tego przed pierw­
szym procesem, ponieważ chciano doprowa­
dzić do jeszcze większego zaostrzenia stosun­
ków połsko-żydoiv skich.

N iektórzy politycy  ukraińscy przypusz - 1 
czając, że Steiger zostanie skazany na śmierć, I 
chcieli w danym razie uczynić z tego broń do 
agitacji przeciwko Polakom, mianowicie w I 
tym kierunku, iż w Polsce fungują krwawe są 
dy, skazujące ludzi niewinnych na śmierć.

W końcu  artykułu „Kurjer Poranny** ape­
luje do opinji, zarów no polskiej jak ż y d ó w -j 
skiej, aby roznamiętnieniem nie utrudniały są- J 
Jow i jeg o  zadania w  tej n iezw ykle zaw ilej i 
drażliwej sprawie.'

Ces? wolno sprzedawać 
sntaso Sudikie!

Po procesie ludożerców  w Igławie.
(TBetonem od naszego korest cwdimttjl

Warszawa, (z) W  głośnym  procesie prze 
ciw ko ludożercom  w  lglaw ie, zapadł w yrok . 
P rzysięg łym  postaw iono 62 pytania w  trzech 
serjach. P ierw sza  serja pytań d otyczy ła  za­
m ordow ania dw óch  C zechów , braci P oli- 
ckych , druga m orderstw a dokonanego na u- 
chodźcach  z M ałopolski W schodniej, trzecia 
spraw y zniew ażenia trupów.

W  spraw ie g łów n ych  oskarżonych  D w o - 
raczk ów  i w spó'n ika ich jnęjtB Przysięgli za­
twierdzili jednom yślnie postaw ione im pyta- 
•ljiłoiNajciekawszy, jako prawny precedens, 
jest fakt uwolnienia od oskarżenia tych, któ­
rym nie udowodniono współudziału w mor­
derstwach, a wykazano tylko świadomy han-

rnięsa. Małżonków Dworaczków zasądzono 
na karę śmierci, jednakże równocześnie karę 
tę zamieniono im na dożywotnie ciężkie wię­
zienie. Fejta został zasądzony na 6 m iesiecy 
ciężk iego więzienia. Nieoczekiwany ten w y­
rok wywołał wśród publiczności konsternację 
i nieprzychylne komentarze.

PRÓBN E M ON ETY ZŁO TE.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, (z) Premjdrowi O rabskiemu 
przedstaw iono w czora j p ierw szo próbne mo -
nety złota po 10 i 20 złotych , w yb ite  w  men­

del mięsem zamordowanych. Odnosiło się to jm cy  państw ow ej. Na frontow ej strom e no- 
do rzeźnika Kmeiita, co  do którego zazn aczo- v y c h  m onet znajdńją się : w izerunek orla,
no w  m otyw ach , że nie można go teraz po- | napiśg,,Rzeczpospolita P olska ’J i w artość mu- 
ę!ągać do odoowiedziahiości za zniew ażenie nety, na odw rotnej stronie wizerunek B ole- 
rupów, gdyż nie zajmował się on osobiście [ sława C h r o b r e g o  i napis „B olesław  C hrobry 
tajaniem mięsa ofiar, tyiko sprzedażą tego J025 1925“ . M onety w ykonano w edług pro

jeictu artystki - malarki Zofji Trzcińsikiej -  
Kamińskiej.

SPRAW A POŻYCZKI DLA SANACJI ŻYC«* GO­
SPODARCZEGO.

(7 Rejonem od naszego korespondenta).

W arszawa (z). Niektórzy członkowie sejmo­
w ych kormsyj skarbowej i budżetowej zaczynają 
zastanawiać s ę  poważnie nad tem, czy pożyczka 
600 m ljonów złotych, jakiej domaga się minister 
skarbu dla sanacji życia gospodarczego, wystar­
czy  na ten cel. PonTjając wątpi w ośc, czy  pre­
mier Grabski otrzyma tę pożyczkę, członkowie 
wymień onycli kmnisyj są zdatna, że gdy by naw et 
ją otrzymał, to w obec wzrostu bezrobocia i w y­
cze rp a n i siły podatkowej piatnków, ta suma 
600 miljonów złotych mogtaby w ystarczyć pań­
stwu najwyżej do wiosny, a co b ę d ze  dalej, jest 
to kwesją naprawdę niepokojącą.

W e środę zb orą  s‘ę połączone kom ;sje skar­
bow a i budżetowa na posiedzenie, na kiórem od- 
będz e się trzecie czytanie ustawy rządowej i ire- 
wątpiiwie projekty finansowe m n stra  : skarbu 
poddane będą skrupulatnej krytyce. Premier 
Grabski ze swej strony stara się o  przysp ?szcn !e 
prac w sejmie, zaznaczając, że zależy mu szcze­
gólnie na podjęciu obrad nad ustawą o szczegól­
nych środkach złagodzema p rzesłon a  gospodar­
czego. Premier w specjalnem oświadczeniu ma 
zaznaczyć, ^że do innych projektów nie przyw ią­
zuje na raz/e szczególniejszej wagi. chodzi mii 
obecnie tylko o  załatwienie tej ustawy.

STREFA KOTOŃSKA NIE MOŻE BYĆ ZW O L­
NIONA Z POD OKUPACJE

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszawa (z). „Echo dc P a r V  donosi, że 

marszałek Foch w ypracow ał szczegółow e spray 
wozdatne dia Rady ambasadorów o obecnym ryf- 
nle rozbrojenia N etiTec. Sprawozda ino brzmi dia 
N'em*cc niekorzystnie. W szystkie (Odpowiedzi zl£ 
strony niemieckiej, jak e w ciągu ostatnich 14 dni 
nadeszły do komisji m 'ędzysojuszn'czej, a doty­
czą tej właśnie sprawy, są zdaniem marszałka 
Focha zupełn e irewystarczające, a zdaire to po­
twierdzają także angielscy członkowie komisji. 
Marszałek Foch dochodzi w swein sprawozdaińu 
do konkluzj'", że N’emcy nie spełniły ©boydązują- 
cych  ich przeoisów i że w obec tego slrefa koloń- 
ska nie mnże być zwolniona z pod okupacji.

DEPESZE Z POW ODU UROCZYSTOŚCI NIE­
ZNANEGO ŻOŁNIERZA.

W arszaw a (AW ). Nadeszły tu liczne depesze 
z powodu uroczystości Nieznanego Żołnierza. Na 
pierwszem miejscu co do ilości idą telegramy z 
Francji, m, i. Tow . Polsko-Fran., Zw. Przyjaciół 
Francji, Zw. Sportowych etc.

KONFERENCJA PAŃSTW  MAŁEJ ENTENTY.

(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszawa (z). Z Białogrodu donoszą, iż w 
tamtejszych kołach politycznych obiega pogłoska, 
że zapowiedziana na wiosnę konferencja państw 
M ałej Eiiłcnty odbędzie się z końcem bieżącego 
miesiąca. Na konferencji tej minister Benesz ma 
podać autentyczny komentarz do paktu w schod­
niego. Konterencja ma zająć się także sprawą 
przeprowadzenia paktu bałkańskiego i jak najs:l- 
niejszogo zacieśnienia stosunków łączących pań­
stwa Małej Ententy.

POD SAD WOJENNY!
(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszawa (z) Paryski „M atin" w sensację 
budzącym artykule zastanawia się nad tem. czy 
n!e należałoby generała Sarraila oddać pod ssd 
wojenny za jogo gospodarkę w Syrjl i narażenie 
przez nią Francji na niepowetowane szkody i 
straty zarówno materialne jak moralne.
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Z OSTATNIEJ CHWILI.MerHoa rozprawa jrzesi® 
S f s i g e r o t u i .

(Ośm nasty dzień rozprawy).
(d) P o  trzydniow e] przerw ie dzisiejszą 

rozpraw ę pozew odnicząey r. Franke utw o­
rzyć o godzinie 9.40 przy  do$ć slabem  zaiitte1- 
rcsow aniu się publiczności.

Z  szeregu świadków'' p ierw szy  zefonajei

LEON WAHRHAFTIG, ; .

roćfem z  W iednia, lat 25, słuchacz praw  ! u- 
rzędhik firm y „C oion ia !e“  p o  złatelniu przy - 1 
sięgi pariaje, że  idląc do biura spotka! się z  
orszakiem  iPana Prezydenta na placu BUrnar 
dyńskim . O zamachu dowiedział się później. 
Z  Steiigsirem pracow ał od ’ listopada 1923 roku 
i za  jego  poparciem  dbstal się do tego biura. 
K rytycznego  d n a  w cale  przed  po ludu em  
m e w ychodzi! z biura i w tedy  był tieiż Stei- 
geir. W ychodizif zaledw ie na pięć minut. P o­
tem o  gedz. 1 w»yszedł ze  Ste.gercm  na o -  
iyruk Ca.ly ranek Steiger by l zajęty, iSJłp- 
dal listę personalu db dbdatku pienięźne>go 
i w  tym  w zględzie p rocen tow o obliczał pod­
w yżk ę . w p isyw ał db księgi kasow ej w p ły w y  
na podstaw ie przekazów .

'Nadto ś\v;a<lek opowiada o  prezencie, spra­
wionym dla dyrektora Menkcsa na urodziny. Ku- 
p ó n r  złotą zapalniczkę. Steiger układał treść listu 
gratulacyjnego. Próbowali tą zapalniczką zapa'ió 
palp erosa, ale dość długo to trwale, gdyż ki'ka 
raay trzebai b y ło  pocierać, aby powstał ogień. 
Brulion listu dawał Steiger każdemu z urzędników 
do przeczytania. Uznano, że tre»ć jest odpowiednia 
i polecono Steigerowi przepisać na maszynie, co 
on miał uskutecznić przed grdiz. 3-cią popołudniu, 
aby (dyrektor tego nie widział.

W yszedłszy z biura w południe, obaj oglądali 
miasto., pocze.it o  godz. 1.30 pożegnał się z, Stei- 
gereni cbok hotelu Żorża.

Póżniel ludzTe ^opowiadali Świadkowi na ul. 
Jagiellońskiej, że autem powiezono tego, który do­
konał zamachu. Nazwiska aresztowanego nie w y ­
mieniano. Dopiero popołudniu w biurze świadek 
dowiedział sie o aresztowaniu Steigera.

Świadek podaje, że jest członkiem „Maka- 
b e i ' i tam utykał się z Steigerem, rozmawiał z 
nim o syoniźinie i wtedy Steiger w yrażał się, że 
ma chęć wyjechać do Palestyny.

Na pytanie dra Ringla powiada, że oskar­

żony byt barcizo dobrym urzędnikiem; świadek po 
Stekerze odebtał kasę, przeprowadzono szkon- 
trum i wszystko było w jak największym po­
rządku.

W  krytycznym dniu wcale nie zauważył, aby 
Steiger był zdenerwowany. iVogóie Steiger był 
spokojnego usposobienia.

Dalsze sprawozdanie z dzisiejszej iozpra 
wy podamy w jutrzejszym numerze,. Dzitś kr 
szcze prawdopodobnie przesłuchany h gdzie 
insp. ŁukomsKi, toteż w toku słuchania już 
pierwszego świadka audytorium wypełniło 
się słuchaczami po brzegi.

Sędzia przysięgły Świsterski.

^zpress m lłt&i
8 aktów humoru i dowcipu z Oasl Oswalda 
uroczą artystką wystawia dzisiaj Kino „L e w ".

Kronifc bieżąca.
TEATR WIELKI.

W torek 3 bm. „Hetman Stanisław Żółkiew­
ski1'. Uroczyste przedstawienie ku czci Nieznanego 
Żołnierza. C eny zniżone.

Siodła 4 Lm. „R igoletto" opera. Gościnny ,vy- 
stęip Piotra Rajczewa.

TEATR NOWOŚCI.
W torek1 3 bm. „Jej W ysokość Tancerka". Ce­

ny zniżone.
Środa 4 bm. „Śpiewak własnej niedoli". Ceny 

zniżone.

REPERTUAR TEATRU SEMAFOR,
Rejtana 3 codziennie o godz. 19.45, w niedzielę 
pop. 16.45. 1) Szym onow icz: Żeńcy. 2) Weckerlin 
Krynolina. 3) Andersen: Słowik i cesarz ch'ński.
4) Staff: Ulan i dziewczyna. 5) Tuwim: Rachunek. 
6) „Miała baba koguta". 7) „Bal u weteranów". 8) 
Porazińska: Wycinanki. 9) Słonimski: Żołnierz
nieznany. 10) Molier -  B oy : Latający lekarz. Bi­
lety w cenie od 2— 6 zł. wcześniej do nabycia w 
sklepie nut Seyfartha ul. Akademicka v niedzielę 
od. gudz. 11-tej w kasie teatru.

G  V O S C I  P A R Y S K I E  
T A Ń C Ó W  S A L O N O W Y C H  
„ R H Y 7 K S 4  3 S “  fliNBiłfli BGUBEKIY 
Lwów, Orcózlcklcll Z. — Wpisy 6— 8 w.

*34093l

RS ł f g s ć  ffl wielki dramtt wschodni
i i t g w a l i  O I C ś Ł jt l l  cieszy ę nt dzvr. airum 
powodzeniem. Tylko kilka dni. Ki o  C IH £ł(ll.

34413
PRZEDSTAWIENIE W  TFATRZE WIELKIM

0 godzinie 7.30 wieczorem odbędzie się uroczyste 
przedstawienie w miej. Wielkim Teatrze poświę­
cone uczczeniu Nieznanego Żołnierza. W progra­
mie: odśpiewanie kantaty przez połączone chóry 
lwowskie pod batutą M ieczysława Sołtysa, de­
ki amari a artysty teatru Felińskiego,, odśpiewanie 
pieśni „Polski Nieznany Żołnierz" pod batutą AI- 
fiodiai StadHera i odegranie dramatu Brońcayka 
„Hetman Żółkiewski". Ceny niezwykle przystępne.

„DZIECKO MIŁOŚCI", niezwykle efektowna, 
pełna silnych napięć dramatycznych sztuka: H.
H. BatailleJa, bęJtz''c najbliższą premierą Teatru 
Nowości; próby tej sztuki odbyw ają się już pvd 
reżyserią p_. Obornickiego.

Z UNIWERSYTETU. Uchwałą Rady W.v_ 
działu 11 urn ani s t yczn c go Uniwersytetu Jaiia Kazi­
mierza we Lw ow ie został p. Roman Czernecki 
mianowany asystentem przy katedrze potoijistylt.

RAUT K .TU ASCON IA" na dochód „Tygodnia 
Akadem łkał' odbędzie się w środę 4 listopada br. 
w  salach recepcyjnymi Magistratu. żał>ros,,et;;a 
wydaie s'ę wi westlbulu hotelu GeoigeW  cd  godz. 
6— 7 od 1 listopada br.

POLSKIE TO W . POLITECHNICZNE zawia­
damia swoich członków, że na zebraniu tygedmo- 
wem w e środę dn a 4 listopada br, wygłosi p. 
prof. E. T. Geisler odczyt pod tytułem „System  
zemennośc i układy złożeń". Początek punRLial- 
nie o  godz, 18.30. Uośe:e mile widziani.

O PASZPORTY ZAGRANICZNE DLA STU­
DENTÓW. Związek Akad. Młcdte. Zjednoczenio­
wej podaje do wiadomości, że azyiti starania: w 
sprawie uzyskania, paszportów ulgowych na uiy 
jazd zagranicę dla tych studentów, którzy ne zo­
stali przyjęci na w yższe uczelnie w Polsce, — 
którym odhiówSonio wydania takich, pas&ccrtów. 
W obec togo w zyw a Z. A M. Z. wszystkich inle- 
resowainycth, by  bezzwłocznie w godz. 20—21 — 
zgłosili s ę  z potreebnemi dokumentami w, sekre­
tariacie Z. A. M Z. (Królewska 7).

SEKRFTARJAT IZRY RĘKODZIELNICZEJ 
ul K-ośeielna 1. 8 w zyw a wszystkich tych uczniów 
lub pom ocników bez względu na zaw ód rękediżel- 

f niczy, którzy nie uczynili zadość obowiązkowi 
uczęszczania do szkoły dokształcającej a ukoń­
czyli piaktykę zawodow ą, by jawili się w biurze 
lziby w środę dnia 3 listopada br. o  godzinie 6-tei 
wieczór,

KURS PISARZY GMIN WIEJSKICH otwiera 
Tytmczasowy W ydział Samorządowy dinia 29 sto­
cznia 1926. Bliższe wskazówki c o  do wnoszenia 
podaiń otrzymać meżna w każdym W ydziale po_ 
w:iatowvm Mbłoiprćski.

OBRONIE LWOhVA poświęcony jest osi a tul 
zeszyt .Panteonu Polskiego" zawierającego 24 
stron i 40 ilustracji. Treść tego zeszytu obejmuje 
piękną tytułową kliszę, wiersze Szródera i Hań­
skiego, kronikę Obrony Lwowa1, Piłst dskk go od­
czyt o obronie Lw owa, Historię IV. Odcinka, — 
Odsiecz Lw ow a, Spis Obrońców Lw ow a, — 
Wspomnienie o śp kpt. Łapińskim i «a ly  szereg 
życiorysów  I fotografii poległych orląt w obro­
nie naszego miasta. Cena N i. 1 zł. Do nabycia 
wszędzie, względnie w  admo^stracji, Skrytka 98, 
(przez, listopad!, Sykstuska 32). Każdy lwowianin 
powinien nabyć ten zeszyt „PanteoniU".

OBOWIĄZEK ZGŁASZANIA CHORÓB ZA­
KAŹNYCH. Fizyka t miejski przypomfna lekarzom
1 osobom  (to_tego obowiązanym, że odra i Ko­
klusz, które oh,cenie częściej we Lw owie wystę- 
pttją, rależa również do rzędu chorób zakaźnych 
co do których istnieje ustawowy obowiązek za­
wiadamiania Miej. Urzędu Zdrowia plac D ąbrow ­
skiego 3. Przekroczenie przepisów ustawy - o  słw »Ł  
czanin chorób zakaźnych podlega karze grzywny 
do 1000 zł. lub aresztu do 3 miesięcy. Kara pie­
niężna i kara aresztu mogą być  zastosowane je­
dnocześnie.
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Wieczek
pismo p ośv7iQ?en@ najsaj młodzieży

/.ASZCZYTNE ODZNACZENIE. iAi«d/..vatarc- 
wa wystawa ztuik dekoracyjnych w  Paryżu na- 
<Hxa litograf# Piller -  Neumannal we Lw owie dru- 
l 9 b npcłu nagrodę „dyplom honorow y" za arty­
stycznie r-tatuuj’, yyywieszki itp. barwnie w yko­
nana

(»U Z ł- sP K A W  MIEJSKICH. Sekcja druga 
(skarbowa) odbyła posiedzenie dnia 27. b. tff. — 
•wieczorem pod przewodnictwem r. m. dyrektora 
1 crenkcizzego. Z Prezydium Magistratu obecni 
byli: prezydent miasta' Józef Neifinaun oraz w ice­
prezydenci: Julian Obirek, dr Zflip Schleiclier 
i dr. Leonard StaJił.

Itehwaiuno przyjąć p. Jana Janowskiego na 
prowizoryczny posadę n W cS& iel* muzyki instru­
mentalnej wyiCliowaideów. miejsk. zakładów siero­
cych  przy ii). Kadee-kiej; zflbtliue z Sekcją iii. kre-. 
dył w w ysokości 500 zl. na' koszta zabezpieczenia’ 
zbiefuiska wodnego w łazienkach ludowych 
przy ul. Da k n  o u ej przed przeciekaniem; zakupić 
u pp. Kaaitiderza i Anny z \V'a!ców Parnatów real­
ność oh], wyk. hip. 1. 515 ks. gr. gm. kar. Kamie, 
nobród o pow. 132 ar 48 m. kwadratowych wraz 
z. domem i stajnia^ zd cenę ryczałiowg. 27110 zł., 
przyjąć dej zatwierdzającej wiadomościi zamkniecie 
rachunkowe Miejskiego Zakładu opału za r. 1924 
obniżyć polałek ."lTi tuiy na 40 proc. ceny biletów) 
wstępu fflft przedstaw iam  urządzonego - 11 lun. 
w liinotcatrze Apollo, z którego dochód został 
przeznaczony na rzecz Tew . Zagród polskich in­
walidów; zw rócić kwotę IG00 zt., wydatkowaną 
na umiesaczenit dzieci w czaisic wakacyjnym w 
Brauchowiesch przt łożonej miej. Zakładu dla Me- 
ul&czaJnycfi przy ni. Zborowskiej; udzielić w dro­
dze subwencji Pol. Towarz. gitun. Sokół IV. wc 
L w o w e  na cele bu fo  w "  gmachu drzewa niaterju. 
low.egu z lasków miei., a to: sośniny 44.81 tu. sza 
ściennego i św itrizyn jł 30.34 ni. sa ościennego;.' 
wykonać konieczne roboty dodatkowe w, baraku 
dla dc'ożov. smych przy ui. Słonecznej. W  końcu 
uchwalono przyjąć p re p o z y ję  Komitetu obywateli 
chrześcijan przedmicściA,,Łyczakowskiego i w za­
mieni za tabularne zrzeczenia się na rzecz Omiuy 
m. Lw ow a prawa uAytk-owkńua gruriów , zwianych 
, Pasieki Łyczakowskie o łącznym obszarze 50 
m orgów 669 sążni kwadr, przyznać: 1) dotację
50.000 zł. na cela rozszerzenia kościoła ,inv;. Airto- 
niago; 2) dwie morgi gruntu pod budowę nowego 
kościoła w Pasiekach Łj\żakow skich; 3) złotych
30.000 dla Scikcla IV. na buuow ę gmachu i 4) przy 
ląc zobowiązanie utrzymywania kosztem Gminy: 
a) 5 nticjsc w miej. Zakładzie sierót: b) 5 miejsc 
w Zakładzie sierót im. św. Antoniego; c) 5 miejsc 
w bursie rz.emcślniczu; dl 5 miejsc w bursie dla: 
s?kóf.rśrednicli i 0) 5 miejsc dla starców'. W szyst. 
kie te uaeb.ca' mają być zastrzeżone dla dzieci, 
względnie Jła starców ptzc-dudeA.iia łyczakow ­
skiego. 5) S-i o w odrywać Towar?,. Ochronek clirz.e- 
ściiansJcicb do wybuchu, ania Ochronki w rejonie 
górnej części ul. Łyczakow skiej i de utrzym ywa­
r u  >> niej dzieci i 6] w drożyć o lpcw iędn ie per. 
traktacie celem nabycia odpowiedniego gruntu na 
łfiS&c! d!u Tiav.' yhim. Sokół IV.

(b) MALINY I TRUSKAWKI URODZIŁY PO­
RAŹ DRUfiŁ (i.Jązkę z św ieże dojrz.ahuui czer- 
wouomi tralinuui przyniosła dzisiaj do nasze: rc- 
dakicj p. będzie trawą /.■ sw ego ogrodu przy n’ iey 
Świętokrzyskiej 11. Mimo listopadowego zimna 
krzaki malm i (ru: kawek pokryły się cze- .vor.e- 
tni jagodami. Dziwne są wybryki mui:rv.

(d) KRADZIEŻ PALTA. Z garderoby w- szko­
le Im. Si«wft|»wio?a skradziono palto zimowe z 
kołnierzem ptuszuwym, wartości 3'JO. zł. Szkolę 
penosi Alfred Szymański, właściciel rest .uracji ko­
lejowej w Ławoczutuii.

(d) 1 Ok A SAN A PRZUP PSA. W czoraj pies 
Józefa Pawlika, strażnika miej. pokąsał Annę 
Ziembę, sJbfctf? p. Atjgezyńskiego. kasjera raeźni I 
lifioj. Ziemba odniosła rwie na prawem ramieniu.

(d) NIEOSTROŻNE ODCHODZENIE SIF. Z 
BRONIA. Debora Kiingcrówna, Ińeząca lat 16, za- 
nttaazk&ła w pasażu tlausmmia I. 9, wczoraj u k  
nieostrożnie manipulowała flobertem, żc pad!

strzał. Odniosła ona) postrzał w prawą skreń. Ży­
ciu jaj nie grozi niebezpieczeństwo

(a) CMENTARNY ZŁODZIEJ. Na cmentarzu 
Łyczakowskim aresztowania Kazimierza StroićaU, 
zamieszkałego przy ul, Rycerskiej 1. 33, który z 
grobów Kradt świece.

K O M U N I K A T .
Sfcfeec mylnych wyjaśnień w sprawie wezwa­

nia r*M. U> Za r .,'1 Naczelnego Urz dnirzeoo Ze­
społu Ay rowizaCj jnejfo Óp. z ogr. odp. we Lwowie 
do cz'onkćw o zaplute udziałów, Związek Stowaiay 
szeń Zarobkowych i G o-.podarczycjak o  instytucja 
patronacka i rewizyjna podaje do w:adom ;śei :

O Członkami „N. U Z. A .“ są ci, Którzy pod­
pisali dekorację przys’ ąpKnia bąd I o bewi średi.io 
do „N, U. Z. A. Lądź do jednej zc Spółdzielni, 
któie się z »N U. Z. A .* z ’ąc;yly.

2) Udział wynosi 15 zł w myśl aehwaly i rzed- 
Ostatniego Walnego Zgromadzenia delegacew (wpis 
do rejeatru 1033/9). —  Mylr.e jest zi> atrywanie, j - 
koby członek odpowiadał jedynie za tą kwotę, któ:a 
jest wymieniona w dosiaracji, albowiem członkowie 
odpowiadają także za każdą dalszą podw żkę udzia­
łów. uchvva'oną w myśl ustawy i a*arutu przez 
Wolne Zgromadzenie członków łub delegatów.

3) Przerachowanie (waloryzacja) udziałów na­
stąpiło w relacji i zl ~  1,800.000 Mkp. na nodsta- 
wie uchwały Walnego Zgromadzenia Delegatów z 
dnia 14. czerwca 19‘.5, zatwierdzającego roczne ra- 
chucki i WianJR kićra to uchwała jest praw mocną 
i obowiązuje wszystkich czlonkow.

4) Dla umożliwienia organom »N. U. Z. A.* 
wyjścia z obe> nej ciężkiej sytuacji wirr członkowie 
bezzwłocznie wpłacić pełne udziały. Kroki eądowe 
mogą członlcow narazić na zbędne koszt*.

5) Mylne j*5t zapa rywanN. jak^i y przeds ę* 
jiorstwo „N. U. Z. A .’  objął Związek Ekonomiczny

| Spółdzielni Kółek Rolniczych w Krakowie, przeciw­
nie „N. U. L. A .‘  istnieje nadal jak > zupełnie samo- 
dz e na Instytucja a ze Związkiem Ekonom cznym 
łączy ją specjalna umov a handlowa.

\ł’e Lwowie, dnia 26. października 1925.
2u:3ązeK StmirzyszL.i aroeinnaiycłi I nesp.

Prezes: 34a43 Sekietarz:
Prof, Dr. A ieksandsr Duliucki. W I. Jenner.

(rs) A biU trjen l gin *nazje!A y, eŁster- 
r.ista, uczęszczający na kurs maturyczny, jest 
z powodu braku środków pieniężnych w zu­
pełności pozbawiony podręczników izkolnych 
co grozi mu tetn. że całoroczny trud pójdzie 
na nrirne. Apelujemy do ludzi ofiarnych o 
pomoc w postaci składek pieniężnych „na 
książki d'a maturzyzty M. J.“ do naszej 
Adininistrecjk 9287
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SUS ■ t e a . t i r t a . .
„HETiMAN STA N ISŁA W  ZO L K lE W SK i". 
dramat w 3 aktach KAZIM IERZA 3R G Ń - 

C ZYKA. -

rrag;ntent, w > rw any z  przaszłoicu, jawi 
ęs; zaw sze oez/jm  naszym  iako drobny o - 
braz, gubiący się w  nieskończonym  kalejdosao 
li c d z ie jó w  Zbyit jsilnaa ^ "jem y w spółczesny 
Polsitą, aby przeniość się w  jednej cbwfli w 
odległą opokę, wejść \v ducha, zrozum ieć

jej m ow ę. A tego żąda od nas teatr, jeśli sta 
ińomy nagle przed potężną postacią hetmana 
Ź ć ’k;e\vs!:lego, przed Sejm em , w ytaczają­
cym  przeciw  niemu najcięższo zarzuty za 
w iny w ypraw  wojemtiych i W ędy polityki. 
Nie chodzi tu o  historię, ala o  ży w y ch  ludzi, 
k tórzy  do nas przem awiają. Ludzi tych mu­
sim y zrozum ieć, jeśli chcem y' z nimi "w spół - 
czuć i cierpieć. A  tym czasem  pam ięć nasza 
w yw ołu je  ty lko  w yb ład ic fakta historyczne, 
n iew iążąco się nieraz m ocno, strzępy w spom  
uiefl, przebłyski m inionych ep izodów  w iel -  
k » j  tragedii dziejow ej, b o  lielman Ż ó lkbw sk i, 
to jaden rozdział trayedji polskiej, tragedji 
bezprzykladniago pośw ięcen ia  i bohater­
stwa. Już raz pokazał nam g o  Stefan Żerom ­
ski w  „Durnia o  hetmanie". Tam był hetmau- 
człow iek , zm agający się z .chimerami własnej 
cierpiącej duszy, jedrK>otlra, zalana potopem  
w zbierającego przeciw  nied ogółu . Hetman 
żó ik  cw śki B rouczyka, to uosobienie prze- 
w ód cy  i sternika państwa, przeciw  ktoreum 
pc-wstaje irśclzadowcJ-ona, żądna w p ły w ów , 

i- korzyści koteria. R óżnica w  ujęć u 
postaci hetmana u Żerom skiego i B rończyka 
jest ogrom na. Ilctm aua Żerom skiego w idzi­
m y bez maski, cierpiącego i czu jącogo ix> lu­
dzku, obnażaj4o eg o  sw oja  rany z okrutną 
szczerością . —

Postać hetmana u B rończyka. to fgu ra  
historyczna, nis schodząca z  swrego  pleciesla- 
łu, uw ieńczona latirem diumii-ogo, chlodneigo 
bobaierstw a, zakuta w  stal sławry. Jest taka, 
jaką nam ją przekazała kronika historyczna. 
Nia zdradza się z swt-rni iudzklcm i p rzyw a ­
rami, aiu u.iawnia ty lico w ielkość. Dlatego 
też me. wzrusza., ani n;a poryw a, alei przej­
muje szacunkiem  i czcią.

Dramat (Brończyka nio dają tragedji du­
szy , ale odtw arza tylko tragiczny ep izod  
•dzitóów, z  którego w y ro » la  jego  w idka  ofia­
ra. T e trzy  m om enty, w  których  zamknął 
B rończyk  dziej* hetmana Żółkiew skiego, ilu ­
strują w  dosadny i jaskraw y sposób sobko- 
stw o, m ałość i pryw atę szlachty, n icość k ró­
la i nitrygactw o m agnatów. Hetman jest tyl­
ko lalka w  rękach sił, które sprzysięgły  się 
.przeciw państwu. Jeśli pada i ponosi śm ierć 
peiną ch w a ły , to z tych yrszyslkiclt p r z y ­
czyn . które po latach doprow adzają do upad­
ku samej Polski.

Jeśli widzimy hetmana jako posiać żywą. to 
dzięki teińu, że Brończyk zdołał yvlać w nią siłę 
yvzii.ostośći, żar męstwa i tragizm cicrpicnio. 
Umał stw orzyć i w yw ołać atmosferę gorącego 
tarcia, która jest elementem ż.ycia na set-rre i od­
działuje na widzów. Zachował przylem wszędzie 
nrarę, zamknął dramat w zw-artej i dobrze znion- 
tow'anej całości. Są to dn/.e zalety, które świadczą 
o niezaprzeczonymi talencie autora.

Juk każdy autor, nie umknął naturalnie f3roń- 
czyk usterek i błędów. Dramat jego ma- formę je­
szcze surową. Wiersz, jędrny i pięknie arcliąizo- 
\vany, napotyka gdzieniegdzie na trudności. Zdo­
łała mu to już yyytkiiąć krytyka warszawska. Są 
to jednak braki drobne, które zupełnie nie w pły­
wają na dobrą i piękną całość. Uważam rówu t i
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mmn GOSPODMZ
(1!)W  W ALCE Z LICHWĄ DRZEWNĄ. Ka­

tastrofalne stosunki, Jakie zapanowały w handlu 
drzewnym zniewól ły  sekcje opalowe przy Sto­
warzyszeniu drobnych kupców, rak chrześcijań­
skich Jak i żydowskich, do zwołania zebrania w 
spiawie cen opału, które oduyło się dnia 1. bm. 
przed południem w sali Stowarzyszenia drobnych 
kupców 1 handlarzy w domu pod I. 1 przy pl. Oo- 
łuchowsklch.

Licznie przybwłych powitał prezes Lieber- 
niann i zobrazował katastrofalne położenie, w 
Jakiem znaleźli się drobni handlarze opałem skut­
kiem nieuczciwych praktyk producentów-hur- 
towników oraz hurtowników Jako tak'ch.

Przewodniczącym  zebrania wybrano preze­
sa drobnych kupców chrześcijańskich, p Antonie­
go Nanowsktego, sekretarzami pp. Górnika Jana 
i Knolla.

Nad rzeczow ym  referatem p. Katza Jakóba 
rozwinęła się ożywiona dyskusja, w której głos 
zabierali pp. Nanowskl, Oórny Franciszek, Górnik 
W ładysław, Liebermanu, Górnik Jan, Ornstein 
Józef, Nacht i inni. M ów cy nie be2 żalu podnos li 
zgubne praktyki huitownlków, którzy dowolnie 
podnostą ceny, skutkiem czego drobny kupiec 
drzewem nletylko nie- może mleó żadnego dozw o­
lonego zarobku na drzewie, lecz zmuszony jest do 
kładac do interesu. W yższych oen nad ustano­
wione nikt brać b y  nie chciał, to toż obowiązkiem 
w ładzy jest baczenie na to, aby hurtown-cy dozw o 
łonysh cen nie przekraczali. Ustanowiona taryfa 
powinna być  przez nich przestrzegana. M ów cy 
piętnowali postępowanie dyrektora Kopieia, przed­
stawiciela barona Groedla, który w yznaczył so­

bie za wagon drzewa nlerębaue-go loco dw orzec 
250 zł. Poanosiii oni niemniej dziwne praktyki 
hurtowinków na dworcu, którzy w sw ych skła­
dach hurtownych zajmują się i handlem detal­
iczn ym , aczkolwiek nie opłacają patentu na 
drobną sprzedaż ani też podatku obrotow ego z 
handlu detalicznego. Wkońcu wykazywali na 
zgubną dz'ałal:iość pośredników na dworcu, nie 
opłacających ani patentów ani podatków, a podra­
żających towar oraz na fakt, że hurtownicy, którzy 
rąbią drzewo w skladacn na dworcu, rąbią drze­
w o najgoiszej jakości, ponadto waga pozostawia 
wiole do życzenia, co Już zakrawa na proste 
oszustwo.

P o  wyczerpaniu djskusji na wniosek prezesa 
Liebermanna uchwalono nasfapująco rezolucje:

Zebrani w dnfu L listopada członkowie Sto­
warzyszeń drobnych kupców, tak chrześcijań­
skich Jak i żydowskich, stwieidzają, że producen­
ci, którzy są właściwymi hurtownikami oraz hur­
townicy lw ow scy me przestrzegają cen, ustano­
wionych przez właaze. i ’ im 1

W zyw ają tedy hurtowników do ścisłego prze 
strzc&ania cen, w przeciwnym razie zmuszeni bę­
dą szukać obrony jw y cli praw materialnych l 
moralnych u władz miejscowych, a mianowicie w 
M agsiracie, W olew ództwfe i w izbie kanałowej i 
żądać będą pociągania wtnnych do surowej odpo- 
w iedz;ilności, ustawą przewidzianej.

Zebrani wyrażają nadzieję, że Magistrat, jako 
władza nadzorcza kontrolować będzie ceny, dyk­
towane przez producentów względnie hurtowni­
ków na dworcu lwowskim I porównywać je z 
uchwalonemi, obowiązująccmi cenami.

M l i r s  g a w a i l s jisst saipls -Bielsze?
E U P O K ,  u pow ażn iejący do g losow an ia  

w konkursie p iękn aś-i ćwiect

1, SE
1) Nazwlako dziecka

że mylnie doszukano się w dramacie Brończyka 
„w p ły w ów " (ach, ta w pływ ologja !) Wyspiańskie­
go i Żeromskiego. Są to jakieś dalekie echa, bez 
żadnej wyraźnej fizjonomii któregoś z tych dwu 
poetów. Jeślibym już posądził Brończyka o 
„w atow y", to naiprędzej zarzuciłbym mu to, iż 
zbyt gorąco w czytyw ał się w S'enkiewicza. Ale 
zostawiam tę przyjemną pracę naszym chorobli­
wym  w pływ olcgom . W olę patrzeć w oryginalne 
oblicze tw órcze Brończyka, choćby dopiero w y ­
łaniało się z mroków.

Utwór Brończyka przygotowano bardzo sta­
rannie i zainscenizowano z aużą intuicją. Zasługa 
w tern wielka sprawnej i inteligentnej reżyserji p. 
Sosnowskiego. Tu i ówdzie by ły  niedociągnięcia, 
szczególniej w scenach zbiorowych (koniec aktu 
pierwszego i akt trzeci). W obec wielkich trud­
ności, jakie nasuwa inscenizacja tego dramatu, 
usterki te były małe w stosunku do dobrej i zwar­
tej całości-.

Imponującą postać hetmana stw orzy! p Jó-
zci Sosnowski. Bila z niej s:ła, wielkość i szla­
chetność. Wielki umiar artystyczny i zdolność 
wyraźnego, plastycznego odtwarzania kreowanej 
indywidualności pozwoliły P- Sosnowskiemu dać 
hetmana prawdziwego, rycerza z krwi i kości, 
łamiącego się uparc:e z bólem i twardego duchem 
i wolą nawet w tragicznej chwili śmierci. R ^ e  tę 
może p. Sosnowski zaliczyć do najlepszy cii w 
sw ojej dotychczasowej tw órczości aktorskiej.

Posągową postać reginy dala p. Barwi,iska. 
która w ydobyła nieugiętą siłę i Jej hart duszy. 
Jel hetmanowa miała w sob e powagę i dostoj­
ność inatrony polskiej Szlachetny w masce i dyk­
cji by! p. Stępowski jako Żegota. Duże zapału i 
temperamentu w łożył w swoją rolę p. Kwiatkow­
ski, ale silnej postaci Korytki nie stworzył. P. 
Rusiński był jowialny, a miał być  butny i za­
dzierżysty.

Z pośród długiego szeregu innych wymienię 
pp. Lochmana, Bieleckiego, Michałowicza, Kali­
nowskiego. Milsk:ego, Brzeskiego i Okomickiego,

którzy dobrą grą przyczynili się do w zorow ej ca- 
( łości. Dostroili się równ eż i inni.

Piękne dekoracjo wykonał p. Balk, ujmując 
dramat w stylową oprawę. Publiczność zgotow a­
ła autorowi i artystom burzliwą owację za pięk­
ną grę i w u ro s ły  utwór, który odmósł rzetelny 

, i zasłużony sukces-.
Kazimierz Bukowski

Kron ika sportem *,
PIŁKA NOŻNA. S

POGOŃ—LECHIA 2:0 (1.0).

Zaw ody o putiar LZOPN. Pogoń wystąpiła 
bez Wacka i Hankego, którycli zastąpili Deutsch- 
mann i Mauer.

Lechja bez Reifa.
P ;erwszych 15 minut gry należy do Pogoni, 

która pr^ jn ow adzała  w tym czas'e ładne acaki, 
później jednak Lechja otrząsa się z przewagi prze­
ciwnika i ataRuic często, mając nawet więcej z 
gry i iTe ustępuje w grze Pogoni.

Ziyycięźa jednak rutyna. Pogoń atakuje tam 
gdzie można, raczej gdzie należało, Leciiia w ytę­
ża s'ę wszędzie bezużytecznie, przy tein strzelcy 
Lechji strzelają za słabo, tak że Lachowfaz łatwo 
broni.

Pierwszą bramkę uzyskał Szabakiewicz po 
odbiciu srę pliki od słupka ze strzału Sloneckie- 
go, drugą Dr. Garbień silnym strzałem przy końcu 
zawodów.

W  Pogoni wź bijali s'ę Batscli, Deutschnuum 
i Garbień. Z Lechji Muszyński, W ;ecz;,sty i Tar­
czyński,

Rogów  4:1 dla Pogoni.
Sędziował dobrze p. Kiejjźwirski. Publiczno­

ści około 600.
Lcclija nic zasłużyła na przegrafią, będąc bo­

wiem lepszą w polu od Pogoni, jeśli nie uzyskała 
z w y c ię s c y ,  i r, winna przynajmniej- wyjść reim-

ha Kapanie n?leiy vvy3»isać aazwi- 
sHo ftajpî Mniejsfegj ć detKu, etai nu­
mer odnośnej fotografji i 'izesW go 
do Redakcji „Włoku Nowego", Lwów, 
So i rŻc. 4 «)cd „Konkurs piękności dzie­
cku9 do środy U listopad?.

Jib̂ n Czytelnik może nadesłać 
więcej kuponów.

Każdy Kupon Uczy się za jetk:n głos.
Dziecko, Któ e w tern |le»ostaniu 

otrzyma r-jwię uą ilość kuponów, 
przechodzi do ściślejszego ©statecznej 
głosowania.

Ponadto Sąd konkursowy uaie, 
n zn *ni- on wyników głosowania Czy­
telników, przedstawić ób nagrody inne 
jeszcze dzieci.

co w o. Trudno, brax strzale w jest ,aką samą wa- 
dą, jak brak techniki lub biegu, bez s łm łó w  za­
w odów wygrać nie można.

Ha SMONEA— SPARTA a;I (3iS)>
Zaw ody przyjacielskie p o w y iw y ch  draży 

rozegrano jakby z musu. Obie drużyn*. nie poka­
zały ładnej gry, nie było też i przewagi żadne).

Hasmonea wystąpiła w SKtadzle: Goldstein
(rez.), Seidl (rez.), Fleischcr, M'schl (rez.), Bu- 
ritz, Sold (rez), Kahane (rez,.), WoMetehl, Seldl 
(rez.), Steuermann, Hoch. —  Sparta Eatomlast 
Dybczak, Bydliński, Rusin, Zaleszczwk Majcher- 
czyk, Dmytro, Murawiec, Kapa, Ffełla. Murski, 
Węglow.ski.

Sparta już z początku zagraża bramce Ha- 
smonei, jednak dzięki niezaradności ataku bez 
skutku. W  15 min. sędzia dyktuje rzut kann. prze­
ciw Sparcie najzupełniej niezasłużeuie, gdyż Ste­
uermann by ł fałdującym a n:e foulowtraym, który 
F)e’scher ze skutkiem wykonuje

Ataki się zmieniają, ale Hasmouea m ir więcej 
szczęścia bo z zamieszania poJbrai«k«w ego uzy­
skuje drugą bramkę, a w parę tnteat później z 
pizeboju Steuermaua —  trzecią.

Akcje Sparty są za miękkie, aa^iero przed 
końcem udaje się Marskiemu uzyskać n:erwszą 
i ostatnia bramkę dla Sparty.

P o połowie Redlei wzmacnia s^ęregi Hasmo- 
uei, nrm o tego Sparta atakuje-. Fiala, bądź Kapa 
psują dogodne pozycje.

Hsmonca podprowadza i znowu sędzia dj k- 
tuje rzut karny, wyzyskany przez Sieuermana — 
niedługo potem uzyskują białoniebiescy s ątą i 
ostatirą bramkę. W ynik powinien być o wiele ko 
rzystnieiszym dla Sparty^agdyz* przestaw iała  się 
z Hasmoneą równorzędnie.

W  Sparc‘e zadowolili M ajchefczsk, Dmy- 
trówf W ęglowski i Murski, w fia so o se i W oif- 
atahl i Eicischer. R ogów  6:4 dia S jm ty .

Sędziował nienadzwyczaj.ire p. Zweig. Pu­
bliczności okoio 1000.

zast.
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Rozwiązanie ¥11 zagadki k?*wźy k̂ wal „Wieku Nowego"

Dobrych rozwiązań nadesłało ogółem  
8 9 6  osób.

W losowaniu

srebrny zesareh

wygrai

p. Stanisław P!yba§
słuchacz praw ze Lwowa, ulica Grodziokrch
I. 4 Zegarek jest do odebranie w Admini­
stracji „Wieku Nowego", Lwów, ul. S .kola 4.

POKŁOSIE ZAW O D Ó W  SZW ECJA— POL.SKA.
Zawodom  przypatrywali się prócz delegacji 

szwedzkiej —  pp. Meisi, austriacki kapitan związ­
kow y 1 p. Mauro, przewodniczący włoskiego Kol- 
legjuan Sędziów, którzy przyjechali do Polski, by 
wspólnie z  Drem Cetnarowskim, p. Cejnarem nie­
oficjalnym reprezentantem czeskim i Johansonem, 
reprezentantem Szwecji odbyć prywatną konfe­
rencję 5-clu państw w spiawie ainatorstwa i sto­
sunku do Pifjt.

Zagraniczni rep<ezenanci piłkarscy interpelo­
wani przez sprawozdaw ców  sportowych w spra­
wie przebiegu gry Polska-Szwscja, dawali w y­
mijająco odpowiedzi —  nie chcąc nam po strasznej 
klęsce, - leszcze bardziej psuć humoru. *

Najiepiei nowledzial p. Melsł, że gdyby Pol­
ska nie utupoifa trzecie' bramki —  m ogłaby w y ­
równać, a nawet może Z w y cięży ć .

M ogłaby... gdyby jednak Malczyka, gwiazdy 
z Olszy, me było na bramce..-,

Sędzia Cejnat by ł kapitalny w swym majesta­
tycznym spacerze po bo sku —  niczego jednak 
nie przeoczył i żadnej drużynie nie zrobił krzy­
wdy, przyczem obeszło się bez rzutów karnych

Naszem zdaniem reprezentacja mogła sku­
tecznie Szwedom stawić czoła jedj nie w razie 
następującego ustawienia: Domański, Butanów II, 
Pychowski, Schneider, Chruściński, Kmicinskl 
(lub G:eras), Sperling, W acek, Reynian 1., Barsch, 
Adamek.

Eksperyment z krakowskim szkieletem od­
niósł „triumf"!.

A nie należy zapomnieć, że w drużynie 
szwedzkiej nie grali dwaj najlepsi olim p'jczycy, 
a to Ryddel 1 Kaufeld.

Ciekawi jesteśmy, czy  PZPN. teraz także za­
stosuje referendum okręgow e nad osobą kapitana 
związkowegOk Szczęście kołenj. się toczy.

LW OW SKIE M ISTRZOSTW O C. KLASY

zdobył ostatecznie V!s, pokonawszy stałego pre­
tendenta do B klasy DKS. w wysokim stosunku 
5:2. Zaw ody prowadził p Ignarowicz, służąc 
przykładem dla innych sędziów —  że prowadze­
n i  zawodów  C-kla*owych nie jest uwłaczającent, 
lecz dobrym treningiem nawet dla najlepszej w 
tym kierunku gwiazdy.

ZAPISKI
: NOW A KSIĄŻKA MAKUSZYŃSKIEGO. W
tych dmach ukazała się nowa ks ^żKa' Kornela 
Makuszyńskiego pt. ,.W ycinanki"; Niema takiego 
zagadr. enia dnia dzisiejszego, ktoregoby Maku­
szyński nie dotknął w tej książce roześmianej I 
pogodnej. O wszystk:em, o czem dziś. ludzie roz­
p r a w ią  w tonie smętnym, mówi autor tak prze­
konywująco wesoło, że książka ta może być 
uważana za lekarstwo na czarnowidztwo Każdy 
w n.cj znajdzie pociechę na sw oja troskę, autor 
bow !em z tein słowem pociechy przebiega wszyst­
kie dziedziny życia, w każdej .pod pokładem smęt­
ku umiejąc znaleźć iskierkę radości. io  było zaw­
sze tajemn’ca niezwykłej poezytności tego pisa­
rza; krótko m ó w ą c  treść i tej książki jest treść 
w naszych czasach niezwykła: pogada. (Nakład 
Gebethnera i W olffa).

liosar zas?anfc2ny.i

—  Cóż to, Józefie, podajecie próżne 
kieliszki ?

—  Naturalnie. To dla gości, którzy nie 
mają pragnienia. (_Matin“, F aryż).

N a c ię t y  redąJttor ;
B rtO N .liŁA W  LASKOWTłKsaL 

Odpowiedriaktjr rad ab w  i
jG Z F f K R Z Y S Z IW O W IC ?.

O  C g .

„LUCULLU Restauracja, Lwów, Chorążczyzoa 5 —  poleca wykwintną kuchnię pod kieiownl- 
eiweni nowego kuchmistrza. Obiady smaczne i sute z 3-ch dań (13 potrą w  mięs­
nych do wyboru) po 1 zł., kolacje z 2-ch dań po 93 gr. Abonament miesięczny 
ew. tygodniowy bardzo tani. Nadzwyczajna czystość. Skrzętna usługa. 34450

ZĘBY Mik RATY
wykonuje najnowszych systemów 34351

©er&tsfsfti
PLAC m R  CKi ł. 7  (gdz:« k de U p*ixi -
ZadafeK 2S zip R . f i  mins. 23 złp.

Szpitala Państw. Br. FrigLb-SasTiEfta
_ /«y »  uje w chorobach ikdmych i wer-erycziiych 
dla kob iet. U /s ło w a  l i t  34435

D r. K A B S T M I L J A N  R O L  L j" R.
Spec. chorób dzieci. Leczenie lampą kwarc. Szczepi, 
nio ochronne'przeciw 01 pie i szkarlatynie ord. 2 — 4 
Lwów, Kazimierzowska 3r. Teł. 19*94. 34424

a&Ajeza
w wielkim wyborze po leca n a j t u n i e j  
m agaxy».ł zegarnu £frzow sk i i jubilerski ,

8. j W i u c  5yHs;u-ka l|

31268

D r ,  A d @ ! f  L e w i n
Oródłclia p o w ró c ił m .  1/55.

34160 Im oiiii 1
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|II I m
g poleci w wlBl- 

W M M M i 2  Hfm u w i i

.fisuis cirezsiif jjitsałp /enfeleji daisz.

mim
H O W C  O T W O ł t Z O N Y

magazyn m i m  
dywanom U. W o l i  11
PuflC nĄftJACKI 5 aa\yny Hotel Franc.

( » a j  i c i a  p r z e z  s i e ń )  2811 i -  
poleca: firan k i, k py, narzuty i b ie lu n ę  

w w ielkim  w ybaczę.
IS fT  C e n r  U o n K u i e n c y jn e -  "SS®

N adszedł świeży transport

L A M P
k F T © W ®  - & A ‘m W V C H

■ o s i le  1000 ś w ie c  i palników nafto­
wo gazowych . K r u o s 1, nadają­
cych sią d o  wszystkich lamp nałtow.

I  S £ ’f t f r3 £ g « :S U ó w  34420 
f fS e  .jniaB pl. Marjacki 4. 

Skład ; . zyi orów co wszelkich lamp naftowo-żarow.

ES aa *5 f i  55*1 l i  
alum in iow a i em aijow ane

HfiKRYCŁR ST8ŁBSE MsF!IK8 
żelazne ! blaszane

poleca w najlepszych gatunkach

HAPJAit tras :ro
L w ó w , uL C z a r n ie c k ie g o  1 .

2b35

B a c z n o S ć ! Baczności
f u t r a m o s H i e  I d a s z  s K i o  według 

najnowszych i odęli przerabia  się 
u jedynej znanej solidnej firmy 2766

MOseS KQb«, Pracautn a huśnLrsKa
I t t b K ,  u lica  s o ie ie sk lfe g o  1 5 . — Przyjmuję

leż roooty nowe i star- na dogodnych ratach.

W arstzty  m echaniczne

Shintiiswisśa
L w ó w

F ra n c is z k a ń sk a  11,
przyjm uia w szelkierensontasamochodów

osob ow ych  i ciężarów . 
Specjlndsc remonta sil­
ników.-. R boty tokarskie, 
koła zębtte. s " tJaiiiS  
a u ł o g e n e m . Wykonują 
solidnie i po najniższych 

cenach. 2789

P C K G C O C H Y
Patentowe camskie s i ln e ..............................1.50
Cienkie ala Flor równa tkanka. . • 1.90
Pół] ;dwabn a szwem podw. stopa . . 2.50 
Jedwabne Flor „ „ „  . . 3.20
C  yslo w e łn ia n e ................................................4.80
i ik e ;p n S .t l  męskie o d ..............................0.80
fc e ^ a i ! zimowe od . . . .  1.60
RfifOPffiiy grubsze zimowe . . . .  3.50
oraz wszelkie trykotaże zimowe po bajecznie 

niskich cenach poleca chlubnie znana 
C e n t r a l a  P o ń c z o c h  

ZE* I?* A U ,  R y n & l Ł
W c h ó d  p .z e z  s i a ń .  2839

a w a

j w  'i  w - r  u r o w s  k o c c o  *

b&ssaBnaBHBBni
aitc.

„  p o s s u K u j e

LEŚNICZEGO
z egzaminem i ki.kuletnią pr ktyką nizinną. Poda­
nia z odpisami świ dectw, których się nie zwraca, 
curriculum v?tue i referei.cjam' wrosićt Lwów, Ili. 
Trzeciego Mnja 16. — Nieuwględnione pozostaną 

bez odpowiedzi. 34167

Duży loka!
(sklep i 10 tylnych ubikacji) przy ul. Aka­
demickiej, także na cukiertifę do wynajęcia. 
Zgłoszenia listem zwyczajnym Lwów, g|ójVi 3 

poczfai Skrytka 24. 2890

Maszyny u® szycia
najnow szych  6ystem dw , 
części sk ła u o w e  tychże,
przybory do krawieczyzny 
i do robót ręcznych poleca

&8 M A L lM O N
Skład m aszyn d o  szycia
LWÓW, Wsiowa 11A. I bL 28-08.

Przyjmuje również r. a- 
szyny do naprawy. 34363

WasRV wMt Sdny fabryczne
KOfiORY i iii
K A T E it# H  Z«. 3 5 ”-  i w y to  i
Stuf^EKE ita Z 9 . 4»S3 B w y ż e l
ClOł&we p osro™ ftj ©eS ' SI. 
£©e8®ssl*i p ie rsa s s©  ©ci £#.. 25»—  
C lo io w e  © rzeiS ieractóa  e'«8 Słi 4-Ś0 
p o d  k e t s f p y  © s l  S f .  B I . —

k g c e - .  r a p Y i  f i r a n k i ,  d y w a ­
n y ,  p ł o t  h a ,  i t g c s t g i M Ł  m m -
S Y ,  S E R W E T Y ,  Ś C I E R K I  i  f .  f i .

N A J T A N IE J  S P R Z E D A J E

FABRYKA POSOEU 
P ietru szew skam leko

KORALNICKA fil. m im
Na prow incję w ysyłam y za pobraniem . —  
Dla Zakładów , Szpitali, Pensjonatów  i f. p. 
33960 C E N Y  O F E R T O W E  N iZK lE .

M i l
U7

M im
w wielkim wyborze poleca

E t t i L J A f f t
* •

Ł«iuW, SiBttklBUrkLZE 2, fllick boleli fiiargg *.
2637

NA RATY!

BUWIi
ćó m sK ie , m ę s k ie  i dziec.

POLECA W  WIELKIM WYBORZE
Eiirześełjanska Hurtownia obuwia

wc Lwowie f  - ..... ; v i  we Lwowie

RIEBH i.H IRA jkhh

Im M  bera?, mm
zawiadamia nmiejszerr, iż przeniósł swój 
warstat kuśnierski z ul. Sobieskiego na u’. 
B tt im Ó W  1 8 ,  gdzie wykonuje wszelkiego ro­
dzaju F U T R A  po przestępnych cenach. 2822

MATRYMONIALNE towarzyskie pismo ..Portana — Yrrsal" 1 
nr. 59 wysze^ ĘgjerotSlJB 60 rrosry. Orlorrcnia do nr. 
1)0 przyjmua już Redakcje: Kraków. Rynek ł l :  Lwim — 
buchstab. Legionów 21. — 285)

£ '& U Ś £ g € r f f9  9

U NIEW AŻN IAM  książeczk ę w o jsk ow a  na nazw isko W ilheh i 
T e lch er, w yd?na przez P :  K : U : L w ó w . 34291

SK RA D ZIO N A książeczkę w o jsk , na nazw . Józe f Z a ja c  w y ­
dana p rzez  P . K. U. L w ów  —  pow iat uniew ażniani, 34425.

UNIEWAŻNIAM skradzione mi 2 weksle p o  500 zL n:* nazwi­
sko H. Mayer i jdokumenla osobiste i wojskowe, F. J&Lorr;

ZGINĘŁA klacz kasztan od łoszęcia, na czoło łatka biała —; 
Janowska 103, Odprowadzić za nagroda. 54373,

UNIEWAŻNIAM moja legitymacje wystawiona nrzez kara— 
Lorium Ck; egu szk. lwowskich o a -L-adzYcn a 19 wrze­
śnia br. Lewicki Seweryn, pro*, ^ii/insi^iiu 3434U
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ROZMAITE i®#*** &33SiSf
(ndKBEY UEKEPYCZHE I ZflS7nriZP*.F

8' 4rr.? isnrasfenlę seksualną tęczy specjał.
r. jtRISCH, watoWA 1.

33870
N^JNOW&EE FORM Y w .telklefo i9(łza]u sprowadaam 

! Parr** l ip r  edale. Ma K tło (»k właścicielka W yiSżel 
$lkoJy KrnwleJdet. »kademi’cku O ,  I : o : 3Jpsj

O SO BY t o  /A i— y pici posiadające kapitał 60 do ICO zł. —  
o t y ł  sobie effzyit■ iclc praciiiao ubocsnio. Z*lo—  

upala lisłoarr.• do Centrali R ik L .j rej Towariystwa 
pcierut&ttrw Ko> iloicka 4 pod c t o P A O /N I U  83888

O ŚM lO U taO W Y chlooc.yk. *drów | ladńsr do darowania. —/ 
Tyłaś c *śś  Kopernika 30 u dozorcy. 34351

n54—&m  L u tA R O W  poiyciiti po w ołało  .oliday m-eony—  
ylowiec do wteresH l  rloszoola O A^R A W CJA 50 *!ROTii k 
Ajfaill-uiJtaUs — >   34247

TOREBKI _  _ »h e stOf j„o e  1 J_ iwabnj, portfele, teczld na 
4kia wyjMHL 1 naprawia spoclalGta B a ru  plao Ber— 

irujSsfc ł ,    —  84*68

i.; kO SITU JE każda reoeracla złotnicza wykonwu »t»- 
łfiie tyikn n Mandta. Kopernika 14 H M

N aPK AW E vaa.elk.cK dywanów lukote* ktll..i6w usknU^«.Ia 
4rtJ iii eiait tylko koticesjouowana Wytwórnia dywanów  
S o Ł ie sk lt*  38,      34X4

AX o'3ZL(ołA Sekoia p.nyimuje panie. Gródecka 45 T, p.
■—  -   —  - ______________________

ftKUSZcSJŁA Lark rwska J W arszawy —  orryimui* nanłei 
Aseyka * . J r r * , J[\___________

Aa, 'Si HjfA WraGNLROwA 
ę O B I f^ Łtfco O  30. parter.___

przyrmałe pure.

agi*
— One 
31331

AKU9ŁCRKA przy., mit pani. na czas słabości": 
turia » ,  tB i«ao . Wałowa 37. parte .__________________ I t orB

LUSTRA befaókkie i szyby szlifowane poleca .JlUnie) fa—  
bry ją* JftrWa Toritiia. Lwów. Kochan iwtklego 4. 34440.

BAC^błOt!.^ Prow.ncro rittóra często nie orioiyrjac sic pada 
łtiira  osayłti) na Nr. i Firma Gufcrman, Syk tu,,ka 14 — 
^Pleco. Budasbtf precyzyjnie UierulawAuś 84437,

A u f  O AlOfJfL O W h szyby szlitowaiip polec* ualUfliG szli—  
■lwi1 1  li  .eta  Tortena Lwów. Kocliaunwskieco 4. 34439

W ALIZKI. «*L ,v . teczki fu  akta. toicbki damskie wykoiialto 
1 8opra«4a: Pracownia Kopernika 14. 44447

NUfłMNtżV6żTłHfcJ»Zf! i zupełnie pew l„ oks-atire koło 
(Joiaca aŁ V  d-Ialc obuwia ew. spółka: S i A tY  DOCHÓD  
Adiiuu.'«t/*Łi» Wicku. 34426.

(r$IR 7. I/.U5ŁB Nin rubvw»ć weksle nasr.e w jposób lich- 
Aiarsk od itts aTlndaańl. które zostały zapłacone: Adolf 
i Melutwr Winter — I.wów. 84423.

,MŁ IINARKC! Szw ajcarska  aona iodw abua ..Dufoura". Siarki 
druciane; ICeBrad Lwów. P asaż F elle iow  34423 ;

AB SO LW EłJj lwowskiej Eksportówki. sla szy słuchacz praw 
początkowi nałotr.oać jeżyka ancieiskl o obejmie po—  
Sade lub zalecie biurowe na kilka ecJztb dziennic. Zfflc 
sze.da do A dar: Wicku „oi NADZW YCZAJ PR .4 TO W ITY: 

   —  ------ - — -  9284

B luR O  NiEMi ZYNOWSKIEJ. L W Ó W . PLAC AKADEMiCKl 
3. TELEFON 1361 poleca zdolne slly nauczycielskie, pro- 
feso.ów . Fruicuzkl. Francuza. Niemki, pielęgniarki, tree-, 
tla,.kl. kucharzy: o, rodniI ów. za iradcr- nie, klu^znlcei
rządców, ekonomów' lełnlcaych. slużbe wszystkich za­
wodów.       —  34287

POSZUKu j E miejsca za aock„d_:uc4 za bardzj akrc..ynem 
wynagrodzeniem: Zgłoszenia list. pod DOCHODZĄCĄ do 
Adm: Wieka Nowego. 34129

IN i CLIG iW T F a  irebianfca pc.zukule poseay. Zgłoszetiia do 
Wieku LUBIANA DZIECI. <44>

BI ‘'ETO W IEC g działu korzeń no -  Inlada ikowego 
klorownlctwo w'e Lwowie lun prowincji. Zj 
imlnlstreoli W . N. ood ŚNIADANKO' NE.

obejmie
wowie . u b  wnvdt. tiglorzepia do Ad—

34429.

POSZLTKUJt prania I prasowania w lepszych domach Zul«—  
szuila do Admłnla racji pod ZAJEClc. 31.193

AKADEMIK zi_jąev iezvKi ooszunuie oupowledmeio zajęcia; 
Zgłoszenia WOLUNTiVRJU92 Adml 34377

SKONOM gospodarz dobi» h sdewca bydła: {w=inłt»łwa chlu­
bne i referencie poszukuje i osi dy skromny ch warun—  
kacb. Zgłoszenia Adm. W ieka EKONOM. $ W .

MŁODE iual.ei.atwo be<z!i'etne z  b -idzo dubremi świade­
ctwami poezukuia zalecla przy kamienicy lako dozorcowioi 
Zgłoszenia do Adm. W . Now. pod ■ J. 34366

SZOFER —  mechamik. mtody ntelig. byty podoficer wojsk: 
yąniocHod. poszt kule 4p0' .jdnlej posady. —  Mieiscowośó
obole ne. Zgłoszenia 
DYPLOMU 1041,

do Admliiistracli: O K A ZIC IE L O W I 
34365.

CNŁo PA a  infroligaioiaki poszi sU * zejścia w prłcowni, —  
Zglosienla do Administ-iscji W , N. pod CHŁOPAK. 11397:

MŁODA baruzo przystoiiu asystentka dentystycaaa, 2:11: i ica 
trochę techniki posiukule po... 1y zaraz luo T5 go. Zyto -  
szenla do Wieku pod D EnTYSJK A. 34396

MECHANIK i.aazyii parowych, rolnice, kopalnianych, obc- -  
bfarek. molorf w spulitioW., samochofll ’. reinond. montaż; 
doświadczony szofer, p iwein łwiwdectw®. reforer lo —  
i” -.ylmle posadę, chelnl wyledzfe; Lwowakich Dzieci 2p ; 
Ciesielski. — —*— -------------- —  34394

INTELiuEiNTNY lufoJc t t lo u , Jr o be i mir poaadr biurowa lub 
pozabiurowa w lakihnkolwlek efcarodetw i. Listy do Wieku 
pod ^ a P A K T E H ------------------------- -------  —  34526

PANI .nieligerjtna P Łyiu .jit do domu szycie lub jaki skol -  
wiek inne roboty. Ł*ak*we zgtosaeula do Wieku pod AN—  
iO ł*lf’ A. —  .—  —  —  S32S.

POSADr. seKteutria lub zarzpucj u majetnel pani opeltn.e 
w yższy eni*". urzedlnik średniego wlekli, reprezen icy]ny 
wtajdaiacy 4-m« jeżykami. Łaskawe zgl, pod S W A T O — 
W IEC do AdiJms.rac i. ------- ------- 34324

S 1 ENOUfiUAł OW lfi (iki) -glŁszilcif 4ie. Adres: Stenograf
Rajski. _W»razawau Mnkotow t o  57.___________________ C  14

P Ó 9Z liK U fe snójniks znawcy u_ -tv a.cia luidlu tandytb — 
Ijiatr.likK. mtesto bow feow e lokal duży io»i. poi 'r-trb ty—  
aiao iłeSych: z  erzecrnoóci odpisze Daras*. 5d«iki. ® 86 .

Pt.ASZCfós. kostiumy przvim i: uo szycia dla rirm ktwtfeJr -  
cyk  J i :  Z tłoszc .lia C " D > u ZlKMKA W ie ! ._____  34390

SUKNIE pAr.-aeze. kosijumy szyje elegancko, tanio MARJA 
Lindego H. ! .  p,     343t».

tfTdLASSK A Pracowni':; przyjmuje isszelL.o zamówienia —  
sprzeda biurko dair.siie; Haszezyński. Kalecza 16. 34376.

AKUSZERKA satnolća,-— Ł /u m lę  Panie na czas słabości: J6—  
zefaii Kr. 3 parte Dt-ctscltman. 34382

OBFJME zarzad lub dzierżawę łazienek. 
DZIERŻAWA - —

L i W  do Wieka 
—  34323

K I O B i  w id z ia ł ,  gdzie «ie  znajduje A leksander Lajar, g łu— 
cSonitmói ra rz , donieść ia  nagroda w ieś  P a w jów  poczta  
C h oło łów  — W a sy l, fia ior, 34370,

A ił,>LO N lA  Garda, dz iew czyn a  16 letnia a y d a liia  s ic  ze
słu żby  przed r i„si'acein i '■'-idz.ng nie poy.ad.. żadnej w ia 
d lłm ótcl o niej, KtOby o  alei coś w iedział ra czy  donieść 
K leparów  644 —  Józe f G a rd a ._______________________ _34353,

l \ p  t  Zm  m ieś. w y p o ż y cz ę  v * * e  dla n iem ow lęcia , oraz aprze 
dai pa "0 sncakie, L sty ,do V i.ku v,a,! W AC1A,. 4334.

KOMITET! SA M O O D R G N Y  CZŁO N K ÓW ' N U /A  urzęduję
"e łezy ftsk a  5A.  ‘   34318,

NA DOUGDNF, S P L A I Y !  bardzo  tanio* w ykonuje w szelk ie  
. ob o ty  ve cakr sir  kruv. leciw a  p iesk iego w edle n a jnow szych  
żurr.ai;: M . Zacfcerlcsml'-!. L w ó w  —  K azim ierzow ska 47; 
II. p o d w irz c . f. fi.' . j j *    —  34394

i\k *W C /.Y N i saniodziebia także w sżyciis hielizny pnrzu—  
kulo rohołe to  damach prywatnych, Z głoszenia Sm>i=nv 69 
w podwórzu. —   —  34323.

OGRODNIK rutynowany prawdzlw, znawkca kwiec.»''Stwa v.a 
rzywnictwa szkółek: lat 47 bezdzietny poszukuje ,u « d y  
i liaz naichetniei na kresy lub koło W  s a w y : Żółkiew­
ska 26. dororca Bednarakij dla Ogrodnika, 34317.

INT ELIGENTNA Pftniu i „szuku,u miel ca na praktykę d» 
ui sługi gości w wedlimarni, miocaarnł lub Pudob vm Han­
dlu. Łastcayre zgłoszenia IL;Owne do Wieku pod P R / — 
KTYKA ---------------------     »431ł.

PA 4NA ze szkoła bmiuiow u plsziu* na maszyuie zdolne w 
oblicz; mu poszuknie labicikolwiek prsady. Łaskawe z g ło ­
szenia lisiowne do Adm. pod POSADA., 34J'2.

ŚLUSARZ —  monter wyzwolony, miody z dobrego doi u —  
poszukule Posady lako pomocnik samochodów , naiche*lioszuau ic J o         , .
ftuei na nroMfiacli. Laska we *glo»ze*iln list. Adm. Wieku 

,i_     —  —  34306

IN rEI.IO EN TN A pamta poszukule po-ady d o  dzieci od  A—5 
le tn ich ; Adm. W ieku pod SKROMNA 14385

M ŁO D Y p liorg iczn y  w ysłu żon y  wwchm istrg A 'ol ,,r P o lsk .. h
prosi ta druga jakakolw isŁ  p osa d ę : pośredn ictw o v 'Tn*— 
grodze . Łaskaw e zgłoszen ia  Adm inistracja W ieku  pod P O —  
S A D ' —    -  54347

*w sa—

w a asrasa P ^ S S U K U J A .
EG ZA M IN ÓW A W Y husarz j toliarz ma.sz.vnovrv  zn a jący  sic 

na c ick rryczn ' j nraz m ontażu róźn rch  m aszyn —
posctikuto i>0f.s\dv. L w ów . N ow a R zt^nia 27, 34223

MŁODE fetr̂ tłttRC 
ctwamT |JOS2 Rki*je 
M ICH AŁ,

m :iiżensiw o z  Larctzo dobrem i świ‘ade—  
m iejsca d o z o r có w . L isty  do W ieku pod 

 ------    34227

S T O L A R Z  «rt»ziiki(Ie za iscla  w  m iejscu lub ua prow incję . —  
L it ty  d o  W ieku pod S T O L A R Z . 34228

K OBIETA rozum ie się na k raw ieczy fn ie  i na eospodarstw ie  
dom ow em  poszukuje m iejsca  ra /em  z  dz iew czyn k a  12-slo 
letnia od 13 lub zarax. Zg łoszen ia  J. W . W iek  N, 34346.

AG RO N OM  chrześcijanin  w  sile  w ieku z  teoria i diuęoJe— 
tuła praktyka poszuku je zwz#tu  dóbr z iem sk ich  za. kau­
cja  lub przvim ie w e L w ow ie  posado urzędniczą p rzy  e k s ­
p o rc ie  zboża . L isty  A G R O N OM Adm inistracja W ieku. 34333

M ŁO DA Inteligentna cwoba zajm ie sic prow adzeniem  jfosno—• 
dar s twa dom ow e c o  ewentualnie zaopikuic sie  dziećm i. — 
L is ły  Adm inistracja W iku pod ZD O LN A . 84325,

A B SO LW E N T jednoroczn ego  kursu aW turieniów  u rzy  Aka­
demii H andlowej obejm ie posadę. L isty  pod ..D w um iesię— 
c z tu  praktyka bezp|atiu“  duj W ieku . 34327

NAUKA
RU TY N O W A N A  siła biurow a z praktyką notari. poszuku je, 

posadę najchttnlel .u notarjusza. Zgłoszenia  do Adm, W ieku M ATEM ATYK I u czy  ■ n au czycie l eirnn. B a (o r c «o  3 4 /lV . od 
Moutcko peti M ASZYN ISTK A. z**"* 1     —  —  34270

SŁ U C H A C Z P R A W . orający praktykę biurow a , bardzo zdolny 
n au czycie l, p rzy jm ie  lekcję  wt> L w ow ie  lub zajm ie się 
ca łoroczn em  przygotow aniem  do egzam inu na w si. Z g ło —i 
szenla pod POTĘTN Y do A dm : W iek u : 0285

B A C Z N O Ś Ć  S T  ANI S Ł A W O  W ! ANIE t 2 tygodn iow o lekcje 
w y rob u  d yw an ów  sm yrneńsklch ręcznej rob o ty  ro z p o cz y ­
nała się  Ą listopada 1925 r . na które zostanie przy lcta  
z  W er ow a  ilośd part. lekcję 3 god z . od 10-te] do 20 cod a : 
w ie c z ó s ; ca fośd  lekcji ty lko  10 z ł. VVpisy oraz in form acjo 
C fły  dzień w  FUii p ierw szej polskiej konc. w ytw órn i dy— 
w anów  K arola L itw inow i cza . S tan isław ów . K azim ierzow ska 
36. II, p. u prawnej zastepczpni W p. M. S ztib crow e j.

        — 342!*!

Z B IO R O W E  Ickcle U Trobu dyw anów  siny m ens kich —  per­
skich ręczne! robotp odbyw ają  się w  K oncesjonow anej W p 
tw óm i Julii T erk low ej. S ob iesk iego  28. Zgłoszen ia , in for­
m acja codzienn ie. *     34265

B E ZPŁ A T N E  cz tero ty g od n iow o  lekcle w yrobu  dyw anów
sm ym eńsklch  ręcznej roboty  (ścieg  sm yrneński i perski) — 
rozpoczyn ają  sio dnia 4 listopada br. na Utóre zostanie 
przy jęta  ograniczona ilość  pań. L ekcle  odbyw ają  sle od 
2 —4. 4—6 i 6 —8 w iecz . W p isy  1 Inform acje przez ca ły  
dzień w  P ierw sze j polsk iej koncesjonow anej w ytw órn i d y ­
w anów  sm yrnersklch  ręcznej roboty  Karola L itw in ow icza ; 
L w ów  ul. Z ybU ldew icza  1. 18 I fil Ja ul. Leona Sapiehy 
L 26.     — _______  34101

T A Ń C Ó W  n a jn ow szy ch : F L O R Y D A , TR AIO * F O X T R O T . —  
TA N G O . B O ST O N . STEP. w yucza  Instytut tańców  ..STEN** 
(S t : Nien^czynowaka) plac Halicki 12 A . W pisy  6 —8 . Za 
aprobata Kuratorium spoclalae kursa dla m łod zieży  (cen y  
zn iżone). — 34201

K O N C : SZK O ŁA  kroju, szycia  JO LAND A — przyjm u je
zap isy  na H rzyotiesicczue kursa, EC O L E  FftA N C A lSK  —  
B atorego 34 — ^  34150

W Y U C Z A M  w edług now*6j m etody iczv k a  n iem ieck iego w  
krótkóii czasie  konw ersacji handlow ej, k o «w cr » tc ii . k ore ­
petycje . L l«ty  do V 'lck u  SUM IENNA.  34011

LEKCJE fortepianu udziela była  ucceflftita konserw atorium  
ro s y jsk ie g o ; id . Zaścianek 17 za szkota p r z e m y ś ln a  (na 
parterze). ----- ------  34102

KURS tańców  w  pierw szorzędnej szkole tań ców  11. B r y u o  — 
w eŁ R u tow sk iego 23 rofzpoczyna się kurs tańców  sa lo n o ­
w y ch  i na jnow szych . Ceny zm zou c. W pisy  codziennie.

       _ .     34433.

STEN OG RA FJI —  w yu cza  w szystk ich  bezpłatn ie, lis tow n ie : 
Instytut StC łiograficzny. W arszaw a. M okotow sk a 30. 2383,

PO SZU K U JE nau czycielkę w y ch ow a w czą  dla dziecka 8 le —’ 
tn iego z  dobrem ! referenci ami'; P o tock ieg o  5 parter u a 
lew o , —    —  34409

TRZYM IESIĘCZNY kurs a rtystyczn ych  robót r ę cz n y ch ; — 
K och anow sk iego 14, 3. p iętro drzw i 6. 34*103.

T A Ń C Ó W  najm odn ie jszych : FL O R ID A . R A O U E T T E . T R A IG : 
SH IM M Y — P O X T R O T . B O ST O N . T A N G O  w yu cza  insty­
tut tańców  gaj osiow ych ..D ancing —  Club** R ynek 40 I. o :  
W p isy  od U — 1 I 2 -9 ,  Specjalne knrsa dla m łod z ieży  ( c e ­
n y  zniżone) za aprobata kuratorium . 34405

U K O Ń C ZO NA konserw atorzystka udziela lekcje  fortep ia n u : 
Fortepian do ćw i'cx*ń : Nuty w y p o ż y cz a . O bozow a  4 parter 
lew y  (boczna P e łczyń sk ie j). 34380,

M A L A R S T W A  (batlk l) udzielam . L ek cja  p o jedyn cze  i z b io ­
row e. Malule szale, ekrany, abażury Itd. Zyblik łcw i'c*a  49 
ty lko 11. p, w prost,------------------ ------  ______________  34384

UDZIELAM  lokcji z  zalcresu n iższego  gimnazjum i szk ó ł p o— 
^-jczechnych po nadzw ycza j przystępnej c e n ie ;M Zgloażenią  
d o  Adm. W ieku N ow ego pod AB ITU RJE N I GIM N AZJALN Y

           —__________________________ 34388.

..W A R S Z A W IA N K A 1' rozp oczyn a  z  początk iem  listopada —  
n ow y kurs nauki królu 1 s z y c ia ;  w yuczam  w  krótkim  czasie 

w im icnnle: W p isy  przyjm uje od godziny 9  d o  12 i | d o  
6, ulica Na Błonie 26, I. p ię tro  łka lew o . 34309.

W Y U C Z A M  w szelk ich  haftów  filee. w y ro b ó w  z  w łóczk i po 
bardzo przystepnef ceeiie. W iadon/>5ć Jach ow icza  17. I. p j 
na praw o o ficy n y , m ied zy  2—5. 3435e.

R O D O W IT A  AN GIELKA udziela lek cji, konw ersacji I k o—
respondencie  han dlow ą: Zgłoszen ia  do Adm inistracji pod 
ANG IELK A.   —  34357

ZA  GODZINĘ w y u cza m  haftu w łosk iego , którym  w ykonu je 
się dyw anik i, poduszki* i m akatki; R a h ozy  5. I, p, 4rz^ fi 8 ł

B E ZPŁ A T N IE  4 - tygodnikowe lekcje  w yrob u  dyw anów  sm er— 
neńskicli rozpoczyn ała  sie dnia 4 listopada. Kur* haftu 

; m aszyn ow ego . 0*^1 nauka w szelk ich  robót ręczn ych . — 
W p isy  od 10— 12 i 16—19 ulica R a h ozy  5. I. p .  drzw i 8.

 -------- ------- ------- ------- --- -------------------------------------34342, 1

Ł A T W A  m etoda w yu czam  w  krótkim  czasie  francuskiego 
i n iem ieck iego , udzielam  konw ersacji, korespondencji', li—' 
teratury, gram atyki oraz przygotow u je  do m atury z  tych
języ k ów . D ługosza 37. Jt. p. 34331,

K OEDUKACYJNE kursa m aturyczne O b  W IA T  A dla z m .-1 
w ansaw anych w  m ateriale naukow ym  jesz cze  kilka \\̂ ol -** 
pych  m iejsc na kursfe m aturycznvm  gim nazja lnym ; kursa 
% 6 i 4 kl»3 gim naz. —  Zgłoszen ia  w  Sekretariacie Kur­
sów  codziennie od 12—1 i od 5 - 6. L w ów . M a k ow sk iego  
U . Instytut P aderew sk iego .  2881

KURS w szelk ich  tańców  rozpoczyn am  3 listopad *; Nauk* dla 
m łod z ieży  szkolnej od b yw a  się \y osobn ych  godzinach lak 
rów nież t dla osób  s ta r jzych . Dla m łod zieży  szkołnyej po 
an lżon ych  cen ach ; L ocffler , F riedrichów  5 (ob ok  placu 
A k adem ick iego).     34295.

KLUB m iłośn ików  cytry przyjm u je także cz łon k ów  do nauki 
cy try , m andoliny. g ita r v ; B ie jow sk iego  3. 34012
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KO&ESPNDEEJCYE PRYWATMS.
IR MA R otsch yldów n a zech ce  lis to w n ie  w skazać kiedy 

i gdzie zo b a czy m y  S ie ?  „L e k a rz  —  intern ista". 34396.

E  wi&asafia w g ln s  p o sp  o y  u f  saf
W Y S ZK O L O N A  PIELĘG NIARK A z  dobrem i poleceniami'. — 

zostanie natychm iast przy jęta  do 3 m iesięczn ego dzieck a ; 
Z g łoszen ia : Ulica D EKERTA l i  A :  9278

P O T R ZE B N A  służąc* do w szystk iego , —  Zgłoszenća ul, ś w : 
Zofji 40. II. o . d rzw i 10, 34219

P O T R ZE B N Y  gdolr.y p łytkarz do posadzek  i w ykładania 
ścian p ły tkami. Lrstv do W ieku pod P Ł Y T K A R Z, 34220

PANIENKA do nauki kw ia tów  i szy c ia  potrzebnas; Zg łoszen ia  
O ssolińskich  10, II, p , na praw o, 34225,

C ZELA DN IKA lub ch łopaka »  początkam i p rzy jm ę. D o ­
brzański. p l. S trzelecki 3, 34245

K O R ESPO N D E N TK A p o lsk o  -  n iem iecka, b ieg ła  maiszyrtistka; 
chrześcijanka, znajdzie posadę w  firm ie handlow ej. Z g ło ­
szenia  do W ieku  pod B IE G Ł A . 2892

P R ZY JM IE  praktykanta z  ukoń czon a nńćsza szkoła  średnia 
z lep szego  domu koncesjonow any Zakład d en ty sty czn o— 
tech n iczn y ; W iad om ość w  B iurze dzienników  Schercj-a —  
Pasaż Hausniann, —  —  ~  34438.

L E P S Z A  d z ie w c iy n e  do w szystk iego  *  ro tow a n fcm , poszuku ję 
do tro jga  o s ó b ; K asztelańska 14 u g o sp o d y n i, 34445.

M ŁO D A  panna zostanie przyjęta  do kojifekcil dziecinnej. —  
Zgłoszen ia  W asserm an, Ł y czak ow sk a  12, 34446,

PO TR ZE B N A  lepsza osoba  z  n iem ieck im , szy c ie m  do star­
sze j d z iew czyn k i i p om ocy  w  g osp od a rstw ie ; tamże p o  ­
trzebna zręczn a  p o k o jo w a ; P iekarska 14 p ierw sze  p iętro na 
Praw o. D ok torow a ,   —  34421.

POSZU K UJE B U F E T O W C A  K A W A L E R A ; P O T R Z E B A  1.500 
Z Ł O T Y C H , spółka z trafiki, Z g łoszen ia  Daraaz, re&tanrft—  
cja  kolejow ii —  S ia rk i,  2887.

P R A K T Y K A N T  z  idobrego dom u znajdzie um ieszczenia w  ma­
gazynie porcelany i szk ła  Artur B artosz. L w ów . K oper— 
ł>ika 2.     —  34410

ZD O L N Y C H  a k w izy torów  przy jm ie  O ddział R ek lam y OR­
BIS. Jagiellońska 20, O ferty  z  jefcrancjam i \ podaniem
gw oraucii w nosić p isem nie, 34399,

P O T R ZE B N Y  praktykant 2 gl. w y d z ., fflmn, — „S m a k o s z "  — 
plac Bernardyński 5, —  —  34375

°O SZU K U JEM Y do hurtow nego składu tek sty ln ego  m łod sze—
go pracow nika chrześcijanina b ie g łe g o  w  rach u n k ow ości; —  
Z głoszen ia  pod W . L . T . d o  Adm , n in ie jszego  dziennika.

• _        —  34385.

PO SZU K U JE sie dobrej kucharki d o  w szy stk ieg o  do 3 o s ó b
Od 8— 12 i  tul 1— 3 P iekarska 63. K nosaów , 34395.

ZA K Ł A D  fry zjersk i K opern ik a  7 poszuku je ch łopca do nauki';
   ________________________ _ —  34352

M AM  zaraz do wynadecća P ok ój kaw alerski bez  m ebli, ele­
ktryka. gaz. oddzie ln e  w e jśc ie  w  w illi p rzy  u l. W ierzbo—  
w ei 8 (boczna  P on ińsk iego —  Z ofiów k a ), W iadom ość u do—  
z o r c y , -— -       34434,

POKÓJŁ przedpok ój, kuchnia, w olne W ulecka 29, 34432,

T R Z Y  p ok o je  kuchnia; ..k o m fo rt"  ok o l/ca  Z ielonej do w y —  
n a jęc ia ; B iuro  M arczyń sk iego . W a łow a  2. 34430,

D O  w yn ajęcia  pokól dzieln ica  V I. S tarrflow a —  Sądow ni—  
cka 4. ------- ------- ---------  —  34428.

LO K A L w ięk szy  na parłerze w  centrum  m iasta sklep Jub 
na b iu ro  jest natychm iast do odstąpienia. Zgłoszenia  p ise­
mnie pod ..In w estycja  2500 z ł . "  p rzyjm u je Generalna Eks­
pedycja  O głoszeń  M . T . K rzysztofow ie^ , B ie łow sk iego  6.

         — 34415.

PO SZU K U JE um eblow anego pokoju  p rzy  rodzin ie dla sta­
ruszki w raz z calem  utrzym aniem  i obsługa, P isem ne z g ło ­
szenia » o d  PO KÓ J do B iura og łoszeń  J a cob iego . Z im o — 
row ie  za 14,    —  34416

PO KÓ J um eblow any dła 1 tnb 2 panów  ul. W oln ość 1. 3  — 
parter praw y,     —  34411

PO KÓ J kaw alerski um eblow any do w y n a ję c ia ; G łow iń sk iego  
27/10.     -    — 34406,

M A Ł ŻE Ń ST W O  sznka e leganck iego pokoju . Z g łoszen ia  N IE— 
K REPU JĄC Y —  Adm inistracja, 34374,

POKÓJ n m eb low ray  dla pań z z ia i do w y n jy c c ća : ul. R ze ­
źbiarska I na lew o  II, p. p. W en cow a . 34368,

LO K A L sk lep ow y  p rzy  D om m ikańskiej 4 zaraz d o  w yn a ję­
c ia ; W iadom ość u d o z o r c y , 34372.

PO K Ó J um eblow any w ię k sz y  fron tow y , n iek rcpu iacy . śród­
m ieście  dla panów', pań lub studentów  „ 6 0 "  W iek , 34391.

PO KÓ J t, otrzym aniem  lub bez (fortepian) dla panów' do 
w yn a jęcia . Zg łoszen ia  pod ,.25 Z Ł O T Y C H '* Adm . W ieku. 

 i ____      —  34398,

PO K Ó J um eblow any dla panienki* studentki z  całem  utrzy— 
manieni zaraz do w y rc ie c fa ; Fortepian w  dom u. O b ozow a  4 
parter le w y  (boczna  P e łczy ń sk ie j). '  34378.

PO K Ó J um eblow any sclfcdneinti Panu cdhajm ę zamcc. ew en­
tualnie z  cz cśc io w cm  utrzym aniem , O bozow a  4 parter J e —  
w y  ( b o c z n i  P ełczyń sk i e j) . 34379,

ZA K O PA N E PEN SJON AT „P R O M IE N N A " ulica S ienk ie­
w icza  poleca  pokoje  s łon eczn e  z  ca łoćz icn n cn i utrzym aniem  
i opałem  p r» 8 z ł. dzienni. , 34381

PO K Ó J słoneczn y z  pół u trzymaniem , fortepianem  w y n a jm ę : 
ul. D ąbrow sk iego  18. II /5 . —  34356.

MANECURZYSTK1 poszuku je zakład  fryzjersk i R o t h l e f a a u l :  
Stanisława L — r — -  — _______________ ________

PANNA pfozacn na m aszynie zostanie natychm iast przy jęta  — 
AU TO PO N . L w ów . ul. K opernik* 42 B , 34343.

K U CH ARK A gospodarna, uczciw a pracow ita , d och od zącą  do 
sprzątania potrzebne z a ra z ; d ługolotfiic św iadectw a w v —  
m acane, P o to ck ie g o  23 I. P. m ięd zy  6 - 8 ,  34344

PO T R ZE B N A  iesŁ służącą wMygłJcieito 15; d o b re  św ia 
(łecgwzi \vymi‘ *a»iC; K, O rossm ann, Jagiellońska 16. 34341,

P O K Ó J um eblow any osobne w e jśc ie ; fortepian d o  w n u ję — 
c ia . Zg łoszen ia  d o  W ieku M EBLE, 34334,

SZU K AM  joJna stańcie a lbo  przy rodzinie kuchnie ** ob— 
z łu g c : J. H. W iek  Wtoufy. * , —  34345.

DAM  caJe otrzym anie i czy n sz  w ed ło  wreowy za pok ó l z_k u —  
chtiiy ; Zg*oszem'a listow ne d o  W ieku pod B A N K O W IE C .

    _ .    —  34332,

W 'Y ZSZY urzędnik poszuku je u ifu m eb low an ego pokoju  z  oso  
bnerA w ejściem  w rez  z u trzym aniem . Zgłoszen ia  p rzy j­
m uje z grzeczn ości adw okat H erm clin ; Kraszew skiego^ 5._ .        ._ 3433U

N ow y Św iat 15 -  
34319,

PR ZY JM Ę  ch łop ca  z  p oczą tk a m i; —  P ra cow n ia obuw ia -  
34,329,Traugutta 17, __

iL U S > R Z >  m aszyn ow ego  p rz y jw c . P isem ne lis ty  ido W ieku 
pud S 1GE. ---------------    MóW.

ZD O L N Y C H  ntrwi*v*orfiw p o h u k u je  s it . 7 t 'h *x e i6 a  » 'e  <rodę 
a j  9 —10 rano Sykstuska 43 Marian S ch on berg, .34315.

PO SZU K IW A N Y  instruktor d o  trygonom etrii analityki i s k » » - -  
dow ar.iy ; Zgłoszen ia  lis tow n e  A dm inistracja A N A L m T A ;

ŚLUZA. CA d o  w szy stk ieg o  p otrzeb n a ; Scfcrsios, ulica Cza 
ck iego  I, I. H. v. ------- — *______________343  <7.

M & -J3  M f F W N U  I S K U P Y

PO K O JU  n ie ź li w ie um eblcw an g o , c ich e g o  z  niekrępulacem  
weiśc^em b lisk o  F oliiechn ik i goszukułe tfw ćeh akatósnn— 
ków  od 15 l i s t o w a  (c tw m e  urizifb* P keji w  zakresie 
szkól średn ich ). Łaskaw e zgłpszen fa  z  podaniem  w arunków  
sk ierow ać pod .Ł * iob»czyk , P otitech iiiba. 34020

ELEG AN CK I pok ój dla dw óch  p u ió w : 
drzw i 9, -------  ------- -------

P O S i((K U J K  pokoju  x  k u d n iii J!u k r ó l ik a :  W aniuki w w il* 
pnwwy. Zgłoszen ia  od 11— 1 św\ Aruty 9flT,  _

2 UP J* AC JE^składźjfecc się z  pokoin 1 kuchni o raz  3 p o i e -  
rJynczc t-ckoic do w yuajęciac W ia d om ość: R < »en  —
BogĆ anów ks — S-kUwI ź w k .  o4.’ Il

do
ZA M IA N A ! D w a ładne po k e k  7. p rzedpokojem  w  Staniała 

w ow ie  —  zam ienić aa podobne w e  L w ow ie . Zg łoszen ia  < 
A d m :. W ieku  pod L W Ó W — 5T .A N ISŁ A W Ó W , 34151

PO KÓ J um eblow any, k om fort, u ży c ie  foriepianu. d o  w y n a ­
jęcia  natychinrwM. WiadeMiiość: Crtnerahia P .ks*edyci» O g ło ­
szeń KTZ.y*4tofowicz. L w ó w . B lfc low sk ie io  6. L v: 34Ł ^

P O K Ó J w m eblow an y w spólny dla pwia górna Ł yczak ow sk a
z* 30 z ło ty ch  iio w yn a jęcia , M arczyń sk i. W ałow a 2. 34449;

ELEG AN CK O  um eblow any pok ój dla dw óch panów  z  calem  
utrzym aniem  zaraz do w y n a ję c i* ; O chronek 1. 10 d ozorca  
w skaże.   ' —    34442

ELEGANCKI pok ój c z ę ś c io w e  u trzym anie dla za m o /g y ch  —  
Czarn iecki e t o  3. ni. 6  —  34441

LO K A L poszukuje nu pracow m ę, podać w ym iar. W iek  N ow y 
pod O B SZE R N Y ,    —  _____________J4.v98,

PO KÓ J um eblow any lasny ciep ły  poszu k iw an y . 
d o  W itk u  N ow eg o  SA M O TN Y . ^

PO K Ó J kaw alerski d o  w yn a ioc/a  z  esobn ym  • w l i r  | n w  
o k o licy  parku t iry isk ieg o , Zg łoszen ia  A dm . W ieku i A k M  

 ' ____  ____  ^ . 3429/,

PO K Ó J do w n a io tD . PfZY b e /d z ie tn e j rodzin ie d la t inteli­
gentnej u rzęd n iczk i; do Arfw.iitisuacjr W ieku pod L R /A U ;

-S S g B K  K U b » » 9  1

niisM
’10K A I?N !E . S lru*ark i. W ierlarkr. H łb U rk i. M otory . H a — 

sayn j m lfń ek ie . Kam ieni*. P om py. P . s y  poleca  „ P I L O T  
I .w ó w , u lica  BatoreKO A: 34213

DO. » ,irzn U Tiii,- dwa 3 in ie J tczn e  io i f e i  i « j y .  Z sloszei-ia  efl 
fo tl* . , M ochnack iego 36. II. » .  łr x w i  6.__________ .H lO .

1 ’ E R n iM Y  lraneuskie i wcoy kolcń tf' i kwiator-, na w » "  
rzednie m^tornle! Cnb. Skarhk*»sha i  (obok kina L ew ):

^  -  —.  — « —.  34£vl

P O W O Z Y , karety, w ózk i f sanie efeganckfel i solidnej rt—  
b oty  sprzedaje do in fio n y c h  cenach  P ierw sza  Lvrow«fia
fabryka  p o w o zó w  M ichała B y czy szy n a  w e L irow ie , Pet— 
Czyńska 9.   _  — 34117

K APU ST Ę  do kiszenia w  w iększej ilośc i ma na sprzed*t
S zkoła  O grodn icza  oraz inne jarzyny a także i o w o ce ; 
S zk o ła  O grodn icza w  \VaUv# kapitańskiej za ' , rotfatk*
zam ars»ynow*k«i. 33931

P A R C E L A  w  parku ły cza k ow sk im  zaraz do sprzedania. —  
R u sieck i. Ł y cza k ó w  134: 34147

SP R ZE D A M  dom . 4 nbłkaeji w oln e , ogród , sad. —  Boczna 
Janow ska 12. oJ  9 d o  12. 34194

SY PIALN IA czeezotu w a d o  sprzedania —  w ykonu te w szelk ie 
m ebie w  ratach, za  jak ość gw arantuję. Ż ó łk iew ska  62 — 
B łŁ Y K . - _________________________________________________ ,34192

PIĘKNA w ille 5 pokoje, kuchnia, weranda, stajn ia, mie­
szkanie dla furmana, pełny kom fort, zaraz w oln e. okoT ca  
Listopada, sprzeda M arczynsku W a łow a  2. 34215

SP R ZE D A M  ładny dom . łazienka, elektryka przy  tram w aju: 
W ia d om ość: B iuro Brucka, K ościuszki. M202

UBRANIA sm ukingow e na* szczu p łego , średniego w  as os  i u 
m ężczyzn ę, w  dobrym  stanie okazyjn ie (100 zl.) do sprze ­
dania. W iad , ul. K rzyw a 7 (za  Bankiem Hipotecz-rrTmJ — 
drzw i nr, 1 od 2 —.3 pop, 92^6

F O R T E P IA N  d o  nauki okpgy.im e sprzedam ; Sm utny, ulica 
C h m ielow sk iego  5 parter. 34444

Z Ł O T O , sreb ro , b r y lu i ły ;  perłv , djamer3ty kupuje po na j­
w y ższy ch  cenach C utennan. Syfcstusjc* 14. 34436.

KILKA rolet z w yshaw a, tra w erzy , ceg ła  z r o z b ió rk i; b e lk i; 
b ru zy  sosnow e do nabycia  Pańska 23 lub S U iz ic a  5. 34431;

KUPIE kam ienicę c g y n tz o w a ; w kład  4000 doi. — P ośredn icy  
w yk lu czen i. L isty  Adnu-ni.rtr, G W A R A N C JA . 3440<A

F O R T E P IA N Y  „B luthrera**; ..B ósen d orfera " itk oreż  inne — 
oraz  pianino okazy jn ie  sprzedam  lub za m ien ić ; N ow ack i;
Pańsku 17, — ------------—  34402

SA LO N  m ahoniow y kotnołebiy okazyjn ie pprzedam ; NkMtacki 
Pańska 17, -- ------ --------------------- 3440 k

FO R T E P IA N  łub pianino kupie gotów k a . Ł yczak ow sk a  57 —
B a zy lew lcz .       ,M412

S1NOERA m a szyn ę  do szy ch  i  fntro (p op ie lice ) sprzedam
o k a zy jn ie ; O łowjYiskicgo 27/10, 344^7,

FO R T E P IA N  7 oktaw  w  przystępnej eenie do sprzed-unU — 
R ynek  40 1. p.     J44l>4

25 003 C E G rEŁ lo co  p ice  ..S y g n iów k a " 
Elttha, L eg ion ów  37, •— -

okazy im e sairzeda 
34187,

C Y T R A  ze  szkoła i łó ż k o  blaszane do sf^rzcdania; Stryiska 6 
drzw i 3, cg lad ać oA II— 2. —  343M

SP R ZE D A M  tan io  przen oszon y  raglan męski t cb lo u ię cy  0 5  
do 16 lat). Oglcitlać ul. SyRrćuska 49 Ul. p. gankiem  r*  te — 
w  o  10— 12 przw lpcłiiA łiem , 34,Jf*ó.

M A S ZY N F ido pisania praw ie now a ok azy jn ie  sprzedam  -  
Stella , Ruska 15.   * 34369,

G R O B O W IE C  na cm entarzu Ł yczak ow sk im  zj pler.w szym  
rejon ie na prw wo do sorztd a iila ; W is ie m o ś ć  «  z .u za d cy  
cm entarza sJbo it w łaścic ie la  Koportfuk* 60. I. ». Skwu.jr—  
CZtwski, — —       34.%?

KUPIE zaraz dom  o 4 ubikacjach w oln ych . Zgłoszenia  z a — 
przejm ości przy jm u je  knncełag-ja adw oknek* nt. F r iw b i —
ch ów  12, —— --------------- — 34-192,

W IL L A  ćw u rd d ro w a . r o w o  w ybudow ana, cała  w o tn z  (20 
ubikacyj iracezk^łnych) % bardzo  ład rui n trce ła . wr «at — 
Dick^icjszel ck/ielnicy tuż p rzy  tfam w ahi do sarzodauta nar 
k orzystn ych  wa^unkucb. —  Zgłoszen ia  o od  N IEW IELKI 
W K Ł A D  d o  A dim r.isiracji, —  34387

SP R ZE D A M  p łaszczyk  z  loezak ów  francuskich z  lŁOlniCFZtm
kangurow ym  w  ir#lłry»» sian ie ua panienkę do 16 lat za
300 z l, L . Sapiehy 57 II. p, p ierw sze drew i na le n  o . 343.39:

KANARKI do sprzedania, iiagnYlzone z ło ty m  m edidcm  ?a  
piVkny śp iew  na w yn tow ie  kanarków  vr Ponnaeiiu, Szln — 
cheMt' gatunek gwawm-uJa xantkm'ę‘« obrączki na nóżkach 
ze znakami W , S , od  1 —500 i P . Ł  c ,  od  50— IW . za - ' 
tW icrdzoeie przez- zw iązek  ptsui&A&Łi. S am czyk i od  2i) z ó j :  
sam iczki znakom A c do plcidn o d  5 złn . w ynyfg  się p o iz ta  
na (KlpłW iedź zatłoczyć zn aczek , CANARf.ONL L w ów  — 
B , G łow a ck ieg o  32. T. P- -------  34,137

P A L T O  7 !m otte  v  dob^ywr stanie dla słuszu^ga pa;i.i d o  
bprztflaniu. u lica  K ecbaunw skiego 21 o f icy n y . 4.7zw ć nr. 2 : 

        \ -  • 3-13-3Ó,

O TO M A N A  pasow a pbi?:-.o\ya p ia ło  używ Łna b a rd zo  dobrej 
rob oty  do sprzed-u i/a ; W ysprańskrego 7 pgrćcr r,a praw o 
od  9 do 2 g oa z ,     —  34iJŁ

PA R C E LE  budow lane ra  ratv prg.v dredze I.ubssaskiej 6  mt ż 
mit od rrzystanku  U L za- torem  ko1fc?ovrvm tag io  do na -  
b v e ia ' W iad om ość D r. M oraw icckL  B o a ila r d i  -1 od  4 - 6 :   :   ■ ____ i  —  —

0K A 2Y JN IE  sprzedam  fntro iasr.e f.pnriew e o rez  c za rce  ^ t ł -  
sk in ow y k ołn ierz) P o tc c k ie to  60, H I, p . d rzw i 9 od S 10 
rano.     —*_____________  34321

M AM  kilka m ałych  d yn a m ełT »szy» d o  ośw tetłetł nMCrrb 
m łynów  do 25 lam p razem  z urządzen iem ; B iiźsza  w iad o­
m ość M ickiew icaH  22, K olbu szew sk i. ______ 34299.

SP R ZE D A M  m łyński safacz/ny kamień 42 Cjwowy p raw ic no — 
w y  7, okuciom  w rz ccó w tm  b a la n s iem n  kom pletny w  35S 
z ip . M ick iew icza  22, K olbu M ew ski, v*- 342t*>,
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NA BARDZO DOGCDNE SPŁATY!
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H O M F C H C J A  M i ^ S K A :
F U T R A  -  K U R TK I -  PALTA. -  R A G L A N 1 -  U B R A N IA  -  

S P O D N IE  —  P R Y C E S Y  K O R  O W E  iT R U K IO W S  
K O N F E K C J A  D A M S K A  

P Ł A SZC Z E  P L U S Z O W E  -  W ELUROW T —  SU K IEN N E i M O *  
I 1 . E -  KU RTKI P L U S Z O W I! -  FU TR Z. iNI -  H d.

K O N F E K C J A  D Z I E C I N N A t  28
„ R n C L ftN Y  -  K U R TK I - P Ł A S Z C Z Y K I I U B R a N k A.
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nikt towaru nie daje — ale też 
w całym  Lwowie, nie dostanie  
po tak bajecznie niskich cenach 
którem i każdy jest zachwycony  
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K on fekc ję  dam ską
oraz dziecinną Kraj. i zagr.. Bielizny damskiej i pończoch wr v eikim wyborze. 

Tajemnica tezy w tem, że znany t  taniości magazyn konfekcji pod firmą
mieści się 
przy ulii y
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U S  pod kierownictwem sił fachowych, specjal- 
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‘ o w  przyjmuje się autcmebile różnepo typu, traktatory, motory: 
c e. i.kowe, ropni, benzy ow e  itD. oraz wszelkie robo iy  maszy­

nowe, frezerskie i tokarskie. 34359
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M f l iU A  RYBBK 14
K am izelk i czysto w ełn. z jedw . Zł. 12.50  
K am izelk i m ęstlie p ierw sicrzęd . 18.—
Żak iety  d a m sk ie , w ełn. I. sorta  », 2 0  —
K am izelki i su k ien k i dziec. o d  •» 7.—
D am skie reform y zim o w* o d  ,> 2 .9 0
P oń czoch y  patent, w ełn. od ,» 2 .8 0
Pończochy gaz. m arki H e -G a ,N ix e ‘ „ 4 *50
Rękaw iczki sK órk. pierw szorz o d , .  6 .0 0  

Ogromny wybór pończoch, skarńetek, rękawiczek, trykotaży 
i wykwintnej bielizny damskiej po cenach niżej fabrycznych.
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poleca ze składów po cenach konkur-
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p o leca  sm aczne i czysto p rzyrząd zon e o b ia d y  z 3  dań  
ty lk o  po 9 5  gr. (w oln y  w y b ó r połtaw )* Kolacja z 2 da a 7S gr.
Przyjmuje -atę abonament na obiady i kolacje po zł. 2-—  Co piątku ryba po żydowsku.
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Drobne ogłoszenia
we „W ieku  Now ym " kosztuj,:

Jedne ikw e . . . . 4 , ,
Siowo w rubryce ,K pno i sprzedaż* . S ,

■ ■ : t*trymonialne‘  lab
„Koresp. prywatna* .  13

■ • aPos«.d po ssaku Ją, .  4
“ :enr * słowa, oru iow t- która mają by|

druki ane tłustym Irukia j- kosztują podwójni,?
Należytość gotówką lab w markach pasata* 

wych. Ma numer dowod>wy dołąesyó 20 2»«
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N a li .r ty ś i  pocztową opłacon o ryczałtem . Wydawca -Wiek Nowy*, Spółka wydawricza.
Drukiem Spółki druk. „Prasa*, ul. SoKoła 4.


